
Dziś

IV Plenum

KC PZPR
WARSZAWA (PAP)

Dziś w Warszawie odbędzie
się IV plenarne posiedzenie
Komitetu Centralnego Pols­
kiej Zjednoczonej Partii Ro­
botniczej.

Na porządku dziennym: re­
ferat Biura Politycznego KC

>,O pełną realizację uchwały
VII Zjazdu PZPR w dziedzi­
nie rozwoju rolnictwa”.

PROLETARIUSZE WSZYSTKICH KRAJÓW ŁĄCZCIE SIE!

Pofudniowa
DZIENNIK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ
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Gorące dni na kolei i PKS
/

Jak przewieźć 156 min ton towarów?
WARSZAWA (PAP)

Rozpoczął się przewozowy „szczyt”. Pierwszo­
planowym zadaniem jest sprawny transport
ziemiopłodów, rudy żelaza i innych surowców,
a przede wszystkim węgla, który trzeba dostar­
czyć do wszystkich rejonów kraju i do portów
— na eksport. Kolejarze mają do końca br.
przewieźć blisko 158 min ton towarów. Na krót­
szych odległościach — zwłaszcza przy przewo­
zie ziemniaków i buraków do cukrowni — od­
powiedzialne obowiązki czekają PKS.

17 min ton towarów mają we wrześniu prze­
wieźć kolejarze Śląska — dyrekcji PKP o naj­
większej w kraju koncentracji przewozów to­
warowych. W IV kwartale mają one być w

katowickiej DOKP o 3 min ton większe niż w

analogicznym okresie ub. r. Duże znaczenie
mieć tu będzie odczuwalna poprawa wśpółpracy
z kopalniami, hutami i budownictwem. W osta­
tnich tygodniach ci klienci znacznie lepiej wy­
korzystują dę prac załadunkowych i wyładun­
kowych wolne soboty i niedziele.

Kolejarze szczecińskiej Dyrekcji PKP do
końca br. mają przewieźć 4,4 min ton towarów
— w tym blisko 2 min ton ładunków z impor­
tu, przechodzących przez porty Szczecin i Świ­
noujście. Muszą oni także zapewnić sprawny
przewóz i przeładunek towarów eksportowa­
nych i tranzytowych. Codziennie przyjeżdżają
do Szczecina i Świnoujścia 23 pociągi z samym
tylko węglem.

Plan przedsięwzięć organizacyjno-technicz­
nych w szczecińskiej DOKP przewiduje m. in.,
że w IV kwartale skróci się czas postoju wago­
nów o godzinę. Będą też szerzej wykorzystywa­
ne duże 4-osiowe wagony, szczególnie pod zała­
dunek rudy. Każdy pociąg zabierać ma dodatko­
wo 10 ton towarów. Klienci będą zawiadamia­
ni o nadejściu towaru o 6 godz. wcześniej, aby
mogli zorganizować rozładunek.

W lubelskiej PKS najbliższe tygodnie upłyną
pod znakiem jesiennych przewozów ziemiopło­
dów. Do końca roku lubelscy transportowcy ma-

(CIĄG DALSZY NA STR. 2)

Festiwal folkloru góralskiego

Góralska muzyka i tańce
— zawsze mile widziane
Przy dużym zainteresowaniu publiczności odbywają się w Za­

kopanem imprezy „Jesieni Tatrzańskiej" oraz IX Międzynarodo­
wego Festiwalu Folkloru Ziem Górskich.

8 bm. już w godzinach porannych ustawiały się kolejki mi­
łośników sztuki regionalnej przed kioskami urządzonego przy
Krupówkach kiermaszu. Wyroby ze skóry, drzewa, tkactwa ar­
tystycznego czy malowidła na szkle -- szły jak woda.

Nawet połowa chętnych nie dostała się do namiotu cyrkowego,
gdzie odbywa się festiwal folkloru. W środę wystąpiło 5 dalszych
zespołów — z Węgier, Francji i NRD, oraz dwa polskie „Pode­
grodzie" i „Ziemia Cieszyńska".

■Znakomicie udał się „dzień otwartych pracowni" zakopiań­
skich artystów plastyków i twórców ludowych. Zainteresowani

mogli bliżej poznać artystów i dowiedzieć się nad czym obecnie
pracują Hasior, Brzozowscy, Rząsa, Waloch, Biernacikowie, Pęk-
sowa, i inni.

Na zakopiańskich festiwalach utarł się piękny zwyczaj orga­
nizowania wieczorów przyjaźni. Serię takich wieczorów zapocząt­
kowało spotkanie radzieckiego zespołu „Wesełka" z młodzieżą
Zakopanego zrzeszoną w ZSMP.

Ręce rolników

pełne pracy
• Duży ruch w punktach skupu • Trwają po-
dorywki i nawożenie gleb • Brakuje części
zamiennych do maszyn • Rozpoczął się zbiór

tytoniu
(Inf. wł.) Minął wprawdzie ogromną wagę do szybkiego 1

ókres żniw jednak natężenie sprawnego przeprowadzenia
prac w tarnowskim rolnictwie skupu, aby uzyskać jak najwię-
nie maleje. Nadal przeprowadza cej surowca dla licznych w wo-

się omłoty, z dnia na dzień wy- jewództwie zakładów przetwór-
pełniają się magazyny zbożowe, czych. W większości gmin skup
Tarnowscy rolnicy dostarczyli przebiega sprawnie. Wielu rol-

już do punktów skupu ponad 4 ników dostarcza do punktów
tys. ton zboża. GS po kilka ton zboża jak np.

Skup warzyw, owoców i zboża Ignacy Ruchała z Mikołajowie,
jest obecnie tematem dnia w który dostarczył 2,2 tony, Feliks

Tarnowskiem. Przywiązuje się (CIĄG DALSZY NA STR. 3)

Poparcie
dla II Apelu
Sztokholmskiego

W kraju odbywają się
spotkania przedstawicieli or­
ganizacji skupionych we

Froncie Jedności Narodu oraz

wszystkich środowisk zawo­
dowych i społecznych, które
wyrażają pełne poparcie dla
treści II Apelu Sztokholms­
kiego. Jest to jeszcze jedno
podkreślenie naszego stano­
wiska w sprawie pokoju i
postępu, bezpieczeństwa i
współpracy międzynarodo­
wej.

II Apel Sztokholmski —

podkreślali m. in. uczestni­
cy wspólnego posiedzenia
prezydiów WK FJN, WRZZ
i ZW ZBoWiD oraz akty­
wu społeczno-zawodowego
woj. słupskiego — podobnie
jak pierwszy sprzed 25 lat,
tworzy wspólny front ludzi
pracy na całym świecie prze­
ciwko źródłom wojny.

Henryk Jabłoński

przyjął
Lubomira Lewczswa

WARSZAWA (PAP)
8 bm. przewodniczący Rady Państwa Henryk

Jabłoński przyjął w Belwederze I zastępcę prze­
wodniczącego Komitetu Kultury i Sztuki Ludo­
wej Republiki Bułgarii Lubomira Lew- ewa.

Gość, znany bułgarski poeta, przebywa w naszym
kraju na czele oficjalnej delegacji, która przy­
była na otwarcie wystawy „Kultura i sztuka
Traków na ziemi bułgarskiej”, nad którą pro­
tektorat objął prof. Henryk Jabłoński.

Rozmowa dotyczyła badań nad starożytnością
w Bułgarii oraz wkładu polskich uczonych w ba­
danie przeszłości tego regionu. Omawiano pro­
blemy związane z dalszym rozwojem współpracy
i bezpośrednich kontaktów kulturalnych między
Polską a Bułgarią.

W Baku już od 9 lat czynne jest metro, które
przewozi mieszkańców 300 tysiącznej stolicy
Azerbejdżanu. Obecnie na trasie metra znajduje
się 11 stacji, a w najbliższym czasie zasięg pod­
ziemnej linii elektrycznej znacznie się rozszerzy

wzbogacając o cztery kolejne przystanki.
CAF — TASS

Życzenia z Polski
Z okazji 32 rocznicy zwycięstwa rewolucji socjalistycznej

w Bułgarii I sekretarz KC PZPR Edward Gierek, przewod­
niczący Rady Państwa Henryk Jabłoński oraz prezes Rady
Ministrów Piotr Jaroszewicz wystosowali na ręce I sekretarza
KC Bułgarskiej Partii Komunistycznej Todora Żiwkowa i

premiera Ludowej Republiki Bułgarii Stańko Todorowa de­
pesze gratulacyjną, w której m. in. czytamy:

W dniu Święta Narodowego bratniej Bułgarii życzymy z

całego serca narodowi bułgarskiemu dalszych osiągnięć we

wszystkich dziedzinach budownictwa socjalistycznego, w wal­
ce o zwycięstwo idę&łów socjalizmu i komunizmu, a Wam
osobiście — nowych sukcesów w Waszej odpowiedzialnej pra­
cy partyjnej i państwowej nad rozwojem Waszej pięknej oj­
czyzny, nad umacnianiem sił socjalizmu i postępu społecznego.

32 rocznica powstania Ludowej Bułgarii

Kraj nowoczesnego rolnictwa,
przemysłu I turystyki

(Inf. wl.) Dzisiaj 9 września, Bułgarska Republika Ludowa
obchodzi swoje święto — 32 rocznicę powstania.

Komunikat NBP

Bilety towarowe

na cukier

Od 13 września br. Narodowy
Bank Polski rozpocznie wyda­
wanie — zakładom pracy i in­
nym jednostkom uprawnionym
— biletów towarowych na cu­
kier analogicznego wzoru jak
dotychczasowe na okres od 16 do
80 września br. Jedynie dla u-

łatwienia rozdziału, dodatkowo
wprowadza się bilety towarowe
na 0,5 kg cukru. W ten sposób
nastąpi wyrównanie okresów

zaopatrywania w bilety towaro­
we z miesiącami kalendarzowy­
mi.

Wyznaczone oddziały NBP
będą wydawały bilety towaro­
we na cukier na podstawie pi­
semnych zapotrzebowań podpi­
sanych przez kierowników i

głównych księgowych jednostek
uprawnionych do zaopatrzenia
ludności w te bilety. Formula­
rze zapotrzebowań można otrzy­
mać w oddziałach NBP. Należy
je wypełnić i przedstawić ban­
kowi w dwóch egzemplarzach.

Zapotrzebowania na bilety to­
warowe , należy sporządzać
przyjmując za podstawę ilość
osób uprawnionych w danej
(DOKOŃCZENIE NA STR. 3)

Ludzie

dobrej

roboty

Drewno

trzeba

Krakowski „Wierzynek” z zewnątrz wygląda „niegroźnie” —

ot, „zwykły” remont budynku. Wewnątrz zaś... Najtrafniejszym
porównaniem byłoby tu — olbrzymie sito: poprzekuwane ścia­
ny, wyburzone i przygotowane do wymiany stropy. Wszystkie
prace muszą być prowadzone tak, by nie uszkodzić tkwiących
w murach — jak rodzynki w cieście — zabytkowych portali, ko­
lumn, detali architektonicznych. Nikt nie potrafi tu przewidzieć
dokładnie wytrzymałości konstrukcji. Bezpieczeństwo ludzi za­
leży więc w dużej mierze od drewnianych stemplowań ścian
i stropów. Czuwa nad nimi brygadzista Władysław Mitoński.

(CIĄG DALSZY NA STR. 2)

17 górników zginęło

Tragiczna katastrofa
w kopalni „Nowa Ruda“

7 bm. w godzinach wieczornych w kopalni węgla kamienne­
go „Nowa Ruda” nastąpił niespodziewany wyrzut dwutlenku
węgla i skał w ścianie wydobywczej oddziału I na głębokości
550 m. Na skutek wybuchu zagrożonych zostało 88 górników,
pracujących w ścianie i sąsiednich wyrobiskach. W wyniku na­
tychmiast podjętej akcji ratowniczej wyprowadzono ze strefy
zagrożonej 70 górników, z których 35 nie doznało żadnych obra­
żeń. ,,

17 górników, którzy znajdowali się w bezpośredniej strefie
zagrożenia, poniosło śmierć na miejscu. Są to: Marian Mrukow-
ski, Józef Węglarz, Ryszard Perełka, Franciszek Roślicki, Henryk
Owczarek, Czesław Jadczak, Ryszard Bednarski, Spirydon
Chrupczyk, Jerzy Plewniak, Jan Gruszka, Edmund Wiśniewski,
Sergiusz Surowiec, Edward Zalas, Franciszek Czerniak, Fran­
ciszek Szober, Kryspin Orłowski, Ryszard Prochowniak. Nadal
trwa intensywna akcja ratownicza, mająca na celu odnalezie­
nie górnika Alfreda Poznańskiego.

Przebywający w szpitalu uratowani górnicy zostali otoczeni
troskliwą opieką. Życiu ich nie zagraża niebezpieczeństwo. Ro­
dzinom zmarłych górników udzielono wszechstronnej pomocy
i opieki.

Przebiegiem akcji ratowniczej interesują się osobiście I se­
kretarz KC PZPR Edward Gierek oraz prezes Rady Ministrów
Piotr Jaroszewicz. W akcji ratowniczej w kopalni uczestniczą
wiceprezes Rady Ministrów Alojzy Karkoszka, członkowie kie­
rownictwa Ministerstwa Górnictwa, Wyższego Urzędu Górni­
czego, członkowie Sekretariatu KW PZPR w Wałbrzychu, wo­
jewoda wałbrzyski oraz przedstawiciele Zarządu Głównego
Związku Zawodowego' Górników.

Bułgaria znana rzeszom Rolaków jako kraj o niezwykłych
walorach klimatycznych i widokowych w okresie 32 lat dokonała

olbrzymiego skoku gospodarczego. Rolnictwo bułgarskie opiera
się obecnie na 170 gospodarstwach przemysłowo-rolnych z któ­
rych każde dysponuje areałem 20—45 tys. hektarów. Są to je­
dnostki nowoczesne, odpowiednio wyposażone w sprzęt, wysoko
specjalistyczne. Rolnictwo bułgarskie to wzór do naśladowania
dla innych.

Produkcja przemysłowa w ciągu tygodnia przekracza aktualnie
w Bułgarii produkcję całego roku 1939. Specjalizują się Bułgarzy
w elektronice, budowie maszyn cyfrowych, rozpoczęli także
eksport kompletnych obiektów przemysłowych do wielu krajów
świata. W Bułgarii wybudowana została też pierwsza na Bałka­
nach elektrownia atomowa.

(DOKOŃCZENIE NA STR. 3)

28 rocznica powstania KRL-D

Depesze z Polski

do przywódców Korei
Z okazji 28 rocznicy proklamowania Koreańskiej Republiki

Ludowo-Demokratycznej Edward Gierek, Henryk Jabłoński
i Piotr Jaroszewicz wystosowali depeszę gratulacyjną do se­
kretarza generalnego KC Partii Pracy Korei Kim Ir Sena i

premiera KRLD Pak Son Czhola. W depeszy czytamy:
Narody Polski i Korei łączy oparta na zasadach marksizmu-

leninizmu i proletariackiego internacjonalizmu braterska

przyjaźń, sprawdzona we wspólnej walce przeciwko impe­
rializmowi, o pokój i socjalizm. Pragniemy wyrazić przeko­
nanie, że braterska przyjaźń i współpraca między naszymi
partiami, rządami i narodami będzie nadal umacniała i roz­
wijała się w interesie jedności państw socjalistycznych, w imię
zwycięstwa pokoju, i socjalizmu na świecie.

W dniu Święta Narodowego Ludowej Korei życzymy Wam
i bratniemu narodowi koreańskiemu jeszcze większych sukce­
sów w budownictwie socjalistycznej ojczyzny.

jmfrŁTRYBUNA
Tylko do 15.00!

Będąc w dniu 31.VII.76 r. o godz. 16.20 w Dobczycach chcie-
liśmy dokonać różnych zakupów. Niestety prawie wszystkie
sklepy były w tym czasie zamknięte. Oto wykaz: sklep z ar­
tykułami gospodarczymi — wywieszka „przepraszamy re­
manent", sklep z wyrobami szklanymi — „chorobowe", sklep
spożywczy (w Rynku) — „chorobowe", sklep chemiczny —

„wyszłam do UM i G”, sklep obuwniczy — wywieszka „czyn­
ny od 8—15.30, sklep tekstyIno-galanteryjny — „czynny od 8
—15.30”, sklep pasmanteryjny — „czynny od 8—15.30”, sklep
monopolowy — brak informacji o przyczynach zamknięcia.

Nie neguję już, że remanent musi być przeprowadzony, cho­
robowe też można wytłumaczyć (sklep 1-osobowy), ale dziw­
na wydaje się praktyka, że sklepy, które są jedyne w dość
dużej gminie Dobczyce jak obuwniczy, tekstylno-galanteryj-
ny, pasmanteryjny są otwarte jednorazowo od godz. 8—15.30.

Nazwisko i adres znane redakcji

Do szczytu K-2 (8611 m)

OM

(Inf. wł.) Niestety nie udało się polskim alpinistom zdobyć dru­
giego co do wysokości szczytu Ziemi K-2 (8611 metrów). Nasza
wyprawa, która od przeszło dwóch miesięcy działała w Himala­
jach, na skutek fatalnych warunków atmosferycznych musiała
się wycofać, nie osiągnąwszy zamierzonego celu.

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

W Kosmosie żyją nieśmiertelni?

Znany amerykański astronom, dr Frank Drakę, zajmujący się
już od wielu lat problemem nawiązania łączności z cywilizacja­
mi pozaziemskimi oświadczył, że jego zdaniem istnieją gdzieś
w Kosmosie... cywilizacje istot nieśmiertelnych, stojące na wy­
sokim poziomie rozwoju społecznego.

Dr Drakę twierdzi, że tryb działania takich istot byłby zu­
pełnie inny niż Ziemian ze względu na nieograniczenie czaso­
we. Zdaniem astronoma, poszukiwania radioteleskopowe powin­
ny się koncentrować na wykryciu właśnie takich cywilizacji.
W tym celu ma być skonstruowany nowy rodzaj radioteleskopu.

Zwiedziwszy słynne — najstarsze w Wlk. Brytanii — muzeum

broni w londyńskiej .wieży Tower można sobie kupić na pa­
miątkę... kopię hełmu z czasów Henryka VIII, wykonaną z-włók­
na szklanego. CAF—AP

5-letni Pawełek Zębala rozlo­
sował nagrody dla zastępów,
które nadesłały meldunki o wy­
konaniu ostatnich zadań NAL.

Za zadanie „DOMOWY RA­
CJONALIZATOR” (wpłynęło
970 meldunków, liczba uczestni­
ków 11 tys.) nagrody otrzymują:
„Zbójnicy” — Wysocice, „Spor­
towcy" — Zadroże, „Piłkarze"
— Tropiszów, „Wędrowniczki"
— Przezwody, „Sztangistki” —

Skawina, „Bałałajki” — Osielec,
„Księżyc” — Łomnica, „Podha­
lanki” — Lasek, „Krokusy” —

Marcinkowice, „Bystre Sokoły”
Zubrzyca G., „Lekkoatleci’>

(CIĄG DALSZY NA STR. 2)

Po szczycie
w Tanzanii

W stolicy Tanzanii Dar es-

i Salam zakończyła się kon-
I ferencja na szczycie, w któ-

Tej wzięli udział prezyden-
I ci pięciu państw afrykań-
: skićh — Zambii, Mozambiku,

Botswany, Angoli i Tanzanii.

Prezydenci tych krajów;
powzięli decyzję akcji zbroj­
nych przeciwko rasistow­
skiemu reżimowi Smitha.
Według informacji agencji
zachodnich przywódcy afry­
kańscy udzielili również swej
aprobaty dla ewentualnej
misji mediacyjnej sekreta-
tarza stanu USA, Henry
Kissingera, która miałaby na

celu rozładowanie obecnego
napięcia politycznego, w A-
fryce Południowej.

lan Smith

nie mądrzeje
Szef rządu białej mniejJ

zzości w Rodezji łan Smith,
nawiązując do rozmów Hen­
ry Kissingera z Johannesem
Vorsterem, oświadczył, ża
nie zamierza zmieniać do­
tychczasowej polityki i jesz­
cze raz wypowiedział się
przeciwko przekazaniu wła­
dzy przedstawicielom rdzen­
nej ludności, stanowiącej zde­
cydowaną większość w kraju.
W wywiadzie dla johannes-
burskiego dziennika „Tiie
Citizen” zaapelował do rzą­
du RPA, by zacieśnił współ­
pracę z rządem rodezyjskirn.

0 przestrzeganie
praw człowieka

W Genewie zakończyły s<ę
trwające blisko trzy tygod­
nie doroczne obrady podko­
mitetu ONZ do spraw zapo­
biegania dyskryminacji ra­
sowej i ochrony mniejszoś­
ci narodowych.

Na porządku obrad znaj­
dowały się m. in.: problem
łamania praw człowieka w

Chile (w tym torturowanie
więźniów), dyskryminacja
rasowa w RPA, Rodezji i
innych krajach kolonialnych.
W toku dyskusji i w przy­
jętej rezolucji energicznie
potępiono zbrodnie rasistów;
rodezyjskich.

Narada

ministrów kultury
W stolicy Mongolii rozpo­

częła się w środę ósma na­
rada ministrów kultury kra­
jów socjalistycznych. Uczest­
niczą w niej delegacje z Buł­
garii, Czechosłowacji, Kuby,
Mongolii, NRD, Polski, Ru­
munii, Węgier, Wietnamu i
ZSRR. W ciągu 3-dniowych
obrad uczestnicy narady o-

mówią problemy rozwoju
kultury i sztuki oraz mię­
dzynarodowe kontakty kul­
turalne w świetle wcielania
w życie Aktu Końcowego
KBWE.

Po ekscesach

na Korsyce
W środę sytuacja na Iof-

nisku w Ajaccio powróciła
do normy. Jak informowaliś­
my, we wtorek regionaliści
korsykańscy wysadzili tam
w powietrze samolot pasażer­
ski francuskich linii lotni­
czych. Po dłuższej przerwie
przywrócono komunikację
lotniczą z kontynentem. Ra­
no zwolniono większość u-

czestników demonstracji, żą­
dających autonomii dla Kor­
syki.

Kocot - Kotliński

mistrzami świata
Polski tandem kolarski

Benedykt Kocot — Janusz Ko­
tliński zdobył tytuł mis­
trzów świata na torze pod­
czas kolarskich mistrzostw
świata rozgrywanych we

włoskiej miejscowości Mon-
teroni di Lecce.

Uwaga Czytelnicy I
Dziś, w czwartek radca

prawny „Gazety” udziela po­
rad telefonicznie nr 209-65 w

godz. od 15 do 16, a osobiście
od 16 do 17 w lokalu Działu

'

Łączności z Czytelnikami,
Pi’zy ul. Bohaterów Stalin­
gradu 22, II p. (nad Teatrem

'

Kameralnym).
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Po rozmowach Kissinger — Vorster r

Studenci UW

badajq przeszłość
woj. nowosądeckiego

Od 10 lat Wydział Historii
Uniwersytetu Warszawskiego
organizuje podczas
studenckie obozy
w Nowosądeckiem
ne badaniu historii
regionów. Wiele
dawczych studentów dotyczy
lat 1939—45. Plonem dotych­
czas zorganizowanych obo­
zów są m. in. wydane dru­
kiem materiały: „Podhale w

latach 1939—45” oraz „Oku­
pacja w Sądecczyźnie, 1939—

/45”.

wakacji
naukowe

poświęco-
górskich

prac ba-

Modernizacja
linii koiejov/ej

Tarnów — granica
Na całej długości linii ko­

lejowej Tarnów — granica
państwa przeprc/wądza się
modernizację torów. Ma ona

być zakończona niebawem —

jeszcze przed tegorocznym
„Dniem Kolejarza”. Na tym
odcinku oociągi będą kur­
sowały z szybkością 70 km
na godz., tj. o 20 km szyb­
ciej niż dotychczas.

Dzienne plany wymiany
nawierzchni i torów są prze­
kraczane, a dobra organiza­
cja prac modernizacyjnych
nie powoduje zakłóceń w

przewozach. Przez stację gra­
niczną w Muszynie przejeż­
dżają pociągi wiozące towa­
ry importowane do Polski i

eksportowane z naszego kra­
ju. Modernizacja linii

jowej Tarnów —

państwa stanowi
etap elektryfikacji

Naukowcy —

wieś
Redaktor naczelny Roz­

głośni Polskiego Radia w

Krakowie Marian Kaniew­
ski wręczył wczoraj
imieniu prezesa
tu d/s Radia i
trzem naukowcom
skirp: rektorowi

Rolniczej prof. dr Tadeuszowi
Wojtaszkowi, dyrektorowi
Instytutu Nauk Społeczno-
Politycznych w AR prof. dr
Franciszkowi Kolbuszowi i

dyrektorowi Instytutu Zoo­
techniki doc. dr Stefanowi
Wawrzyńczakowi Honorowe
Odznaki Komitetu d/s Radia
i Telewizji.

Redaktorzy mówili o dos­
konałej wieloletniej współ­
pracy z uhonprowanymi od­
znaką naukowcami, co poz­
woliło . im popularyzować
wiedzę rolniczą. „Radio daje
szanse upowszechnienia efek­
tów naukowych badań —

powiedział rektor AR prof.
dr Tadeusz Wojtaszek! Chcie-
libyśmy by nasze słowa

płynące w eter mogły po­
móc rolnikowi’’.

W uroczystości uczestni­
czyli kierownik Wydziału
Rolnictwa i Gospodarki Żyw­
nościowej KK PZPR Karol
Filek i sekretarz KK
Tadeusz Gruszka, (km)

Środek
do zabezpieczania \

drewnianych
zabytków

W Urzędzie Miejskim
Zakopanem podpisano ostat­
nio umowę, pomiędzy na­
czelnikiem miasta Stanisła­
wem Zygadłą, dyrektorem
Muzeum Tatrzańskiego Ta­
deuszem Szczepankiem a re­
prezentowanymi przez dy­
rektora Jerzego Rutkowskie­
go Zjednoczonymi Zakłada­
mi Gospodarczymi w War­
szawie. ZZG opracowały no­
wy, unikalny preparat do
konserwacji drewna, który
wykorzystany będzie do kon­
serwacji zabytkowych obiek­
tów drewnianego budownic­
twa góralskiego. Środkiem
dostarczanym przez ZZG za­
bezpieczane będą
budynki mające
projektowanych
w Zakopanem i

WASZYNGTON, KAIR, MOSKWA (PAP)
Amerykański sekretarz stanu, Henry Kissin-

ger złożył 8 bm. relację prezydentowi Fordowi
ze swych rozmów z premierem Republiki Po­
łudniowej Afryki Johannesem Vorsterem, jakie
przeprowadził w Zurychu. Prezydent zapyta­
ny przez dziennikarzy na temat możliwości pod­
jęcia przez Kissingera „dyplomacji wahadłowej”
na południu Afryki nie udzielił jednoznacznej
odpowiedzi, stwierdzając że w tej kwestii może

być podjęta dopiero po zapoznaniu się z wyni­
kami misji zastępcy sekretarza stanu, Williama
Schaufele’a, który udął się do stolicy Tanzanii,
Dar es-Salam w celu poznania stanowiska przy­
wódców 5 państw Czarnej Afryki w tej spra­
wie.

Schaufele zakończył w środę konsultacje z pre­
zydentem Juliusem Nyerere i ma się udać do
Lusaki na rozmowy z prezydentem Zambii,
Kennethem Kaundą.

Amerykański dziennik „Washington Post” opu­
blikował w środę artykuł, w którym stwierdza
m. in., że podjęcie przez Henry Kissingera „dy­
plomacji wahadłowej" byłoby gestem zmierza­
jącym nie do realizacji celów ludności afrykań­
skiej, lecz do odciągnięcia czarnoskórych Afry-
kańczyków od podjęcia walki zbrojnej o nie­
podległość.

Zwraca się również uwągę, iż Stany Zjedno-j
czone obawiają się na południu Afryki reąkcji
łańcuchowej, której początkiem był upadek ko­
lonii portugalskich w Afryce i która może za-

grażać państwom pozostającym pod władzą po­
pieranych przez Stany Zjednoczone reżimów.
Charakter wystąpień czarnej większości na po­
łudniu Afryki nie pozostawia wątpliwości co do

tego, iż w krajach tych rozpoczął się nowy
etap walki narodowowyzwoleńczej ludności
afrykańskiej .który w ostatecznym wyniku do­
prowadzi do upadku obecnych reżimów. Prasa

afrykańska zwracała niejednokrotnie uwagę, iż
. dążenie USA do aktywizacji polityki amerykań­

skiej w południowej częścią Afryki związane jest
z dążeniem do utrzymania pozycji gospodar­
czych w krajach, gdzie panuje rasizm i gdzie
znacznie wzrósł, zwłaszcza w ostatnich latach,
ogólny poziom amerykańskich inwestycji.

Nasilenie rozruchów w RPA

W środę agencje zachodnie donosiły z RPA, że
fala zamieszek utrzymuje się w różnych rejo­
nach kraju, a zwłaszcza w okolicy Johannes-
burga i Kapsztadu. UPI podaj e, że w środę po­
licja RPA zabiła co najmniej 3 czarnych de­
monstrantów w Soweto w pobliżu Johannes-
burga.

Korespondenci zwracają uwagę, że w ostat­
nim okresie ludność kolorowa zamieszkująca
RPA, tj. Azjaci i mieszańcy, coraz aktywniej
przyłącza się do walki czarnych mieszkańców

tego kraju o swoje prawa. W RPA mieszka ok.
2,5 min tzw. kolorowych. Czarnych mieszkań­
ców tego kraju jest przeszło 16 min, a białych
ok. 4,5 min.

O (m) TRWAJĄ przygo­
towania do VIII Kongresu
Związków Zawodowych. Naj­
bliższe plenum CRZZ roz­
patrzy 13 bm. projekty do­
kumentów przygotowywa­
nych przez 149-osobową ko­
misję na Kongres.

Q TURYŚCI wyjechali,
pozostały po nich w lasach
śmieci i zniszczenia. Leśni­
cy przystąpili do usuwa­
nia szkód.

@ 1200 CHEMIKÓW —

naukowców i praktyków
bierze udział w rozpoczętym
wczoraj w Politechnice War­
szawskiej zjeździe nauko­
wym Polskiego Towarzystwa
Chemicznego.

Z dalekopisu
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Jutro pierwsze mecze w hali Wisły

Po raz XIX On BłękitnąWstęgęWisłyu

Krowy i polityka
DELHI (PAP)

kole-
grani ca

wstępny
tej trasy.

radio

w

Komite-
Telewizji
krakow-

Akademii

ZSL

W

również
trafić do
skanspnów
Łopusznej,

(ss)

POGODA
KRAKOWSKIE BIURO

PROGNOZ IMGW INFOR­
MUJE: Polska jest na skraju
wyżu znad Europy południo­
wej.

PROGNOZA POGODY
DLA POLSKI POŁUDNIO­
WEJ: Zachmurzenie małe o-

kresami umiarkowane. Tem­
peratura maksymalna dniem
od 20 do 24 st., minimalna
nocąod4do8st.WTatrach
temperatura od 4 st. dniem
do 0 st. nocą. Wiatry słabe i
umiarkowane południowo-
zachodnie.

ORIENTACYJNA PROGNO­
ZA NA JUTRO: Zachmurze­
nie na ogół duże z przelot­
nymi opadami deszczu. Ochło­
dzenie.

WCZORAJ NA TERMO­
METRZE O GODZ. 13: Szcze­
cin 17, Świnoujście 16, Ko­
szalin 16, Łeba 16, Gdańsk 17,
Olsztyn 16, Suwałki 15, Bia­
łystok 16, Warszawa 18, Śnie­
żka 7, Lesko 17, Tarnów 19,
Nowy Sącz 18, Kraków 19,
Zakopane 15, Kasprowy
Wierch 3, Hala Gąsienicową
9, Muszyna 17.

BIOMET INFORMUJE: Sy­
tuacja biomet. korzystną.
Widzialność i warunki dro­
gowe dobre.

Władze indyjskie obiecały wprowadzić prawie
zupełny zakaz uboju krów w kraju, aby zapo­
biec w ten sposób kampanii antyrządowej, któ­
rą miał rozpocząć 11 bm. 81-lętni dziąłącz spo­
łeczny Vinoba Bhave, inspirowany przez siły pra­
wicowe. Vinoba Bhave oznajmił 8 bm., że od­
wołuje kampanię na rzecz zakazu uboju krów,
ponieważ ostatnie posunięcia rządu w tej dzie­
dzinie „ogólnie biorąc rozwiązały ten problem”.

Krowy są dla Hindusów świętymi zwierzęta­
mi, ale zakaz ich uboju obowiązywał do niedaw­
na w całej rozciągłości tylko w 11 z 22 prowin­
cji, w innych był częściowy, zaś w Kerąli, Ta­
milnadu i Bengalu Zachodnim, gdzie liczną jest
ludność muzułmańska i pariasi jedzący woło­
winę — najtańsze mięso dostępne w Indiach —

nię obowiązywał w ogóle. Na początku lata br.
Vinóba Bhave, konserwatywny gąn.dhyjtą, za­
groził, że rozpocznie strajk głodowy jeśli rząd
nie rozszerzy zakazu uboju krów ną ?ąjy kraj.

Prawica podchwyciła jego wystąpienie i korzy­
stając z wielkiej popularności Vinpby Bhaye w

Indiach zaczęła przygotowywać akcję antyrzą­
dową „w obronie świętości krów”, konserwa­
tyści indyjscy .już raz wysunęli to hasło, aby dać
się we znaki rządowi; Jesienią 1966 r. kilkaset
tysięcy fanatyków domagających się zakazu ubo­
ju krów wywołało w Delhi poważne zamieszki,
w których zginęło wiele osób.

Mając zapewne w pamięci wydarzenia sprzed
10 lat władze indyjskie poczyniły tym razem

taktyczne i częściowe ustępstwo wobec zwolen­
ników zakazu uboju krów. W Tamilnadu, Maha-
rasztrza, Andhrze i Asamie wprowadzono lub

wprowadza się zakaz uboju bydła, nie obejmu­
jący jednak bawołów, bawolic i starych wołów.
Kerala i Bengal Zachodni mają ogłosić częścio­
wy zakaz uboju sztuk pożytecznych gospodarczo.

Sprawa zakazu uboju krów jest przykładem
trudności, jakich przysparzają rządowi Indiry
Gapdhi siły konserwatywne, niechętne kongre­
sowym reformom społeczno-gospodarczym.

Trój wymiarowe
zdjęcia z Marsa

wtorek została uruchomiona druga kamera fotograficznaWe
__

na pokładzie lądownika sondy marsjańskiej „Viking-2”. Podob­
nie jak pierwsza, jest ona umocowana na obrotowej osi co po­
zwoli na dokonanie zdjęć kolejnego sektora rejonu lądowania
na Płaskowyżu Utopia. Uczeni z ośrodka w Pasadenie dążą do
uzyskania maksymalnej ilości zdjęć ponieważ mają w ten spo­
sób nadzieję ustalić cechy odróżniające rejon lądowania „Vi-
kinga-2” od tego, w którym osiadł „Viking-1”.

W miarę przekazywania kolejnych zdjęć powierzchni Marsa
coraz więcej uczonych podziela pogląd, że przynajmniej niektóre

formy rzeźby terenu Czerwonej Planety są rezultatem erozji
wodnej. Kamery „Vikinga-2” dokonały we wtorek pierwszych
zdjęć stereoskopowych tzn, pozwalających uczonym na Ziemi
na uzyskanie trójwymiarowych obrazów powierzchni planety.
Za pomocą tych właśnie zdjęć uczeni wybiorą nowe miejsce
z którego „mechaniczne ramię” lądownika pobierze pierwsze
próbki gruntu do analizy. Zrezygnowano z poprzedniego miej­
sca, z którego miały być pobrane próbki ponieważ stwierdzono,
iż jest zbyt skaliste — „mechaniczne ramię” mogłoby zostać
uszkodzone.

Lądownik „Vikinga-2” przeprowadzi w najbliższym czasie ba­
dania składu atmosfery, uczeni oczekują, że będzie on taki sam,
lub bardzo podobny, jak w rejonie lądowania „Vikinga-1”. Ba­
dania te zostaną przeprowadzone za pomocą spektrometru ga­
zowego.

za-

Zlot
12

Kio otrzyma
nagrody?

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
— Ciężkowice, „Wiewiórki” —

Brnik, „Maki” — Laskowa, za­
stęp B. Czerneckiej — ładowni­
ki, „Kukułki” — Gromnik.

930 zastępów, skupiających
1500 dzieci zameldowało o podję­
ciu zadania „WCZORAJ SPOR­
TOWCY, DZIŚ MY”. Podczas lo­
sowania nagród los szczęśliwym
okazał się dla następujących za­
stępów: „Niewidzialni” — Suło­
szowa, „Sportowcy” — Iwano­
wice, „Stokrotki” — Tyniec,
„Śmieszki” — Libertów, „Ama­
zonki” — Wielka Wieś, „Słone­
czna banda” — Łososina G., „A-
mazonki” — Rabka, „Biedron­
ki” — Gorlice, „Jaskółki” i za­
stęp G. Michalik z Krynicy,
„Rajdowcy” — Strzelce W., za­
stęp M. Rzońcy z Żabna, „Sło­
neczniki” — Brzozowa, „Piłka­
rze” — Wola Przemykowska,
„Czajki” — Rudy Rysie.

Zastępowych powyższych
stępów zapraszamy na

NAL, który rozpocznie się
bm. o 10.00 w Krakowie (Dom
Kultury Dzieci i Młodzieży, ul.

Reymonta 18).
Plakietki za wspomniane za­

dania otrzymają (wyślemy je
pocztą): „Mewy” — Włosań,
„Śmiali” — Rudnik, „Zawisza
Czarny” — Brzezawa, „Czarne
stopy” — Igołomia, „Wikingo­
wie” — Wawrzeńczyce, „Sto­
krotki” — Jangrot, „Malwy” —

Sułoszowa, „Amazonki” i „Na­
stolatki” — Wielka Wieś, „Śnież­
ki” — Drwinia, „Janosiki” —

Biały Dunajec, „Rumcajsy” —

Rypica D., „Niezapominajki” •—

Sienna, „Niezapominajki” — Ro­
pa, „Stokrotki” — Dział, „Mu-
chomorki” — Wielogłowy, „Od­
krywcy” — Chełmiec, „Biedron­
ki” — Staszkowce, „Motyle” i
„Nastolatki” — Rabka, „Bie­
dronki” — Brzozowa, „Krako­
wiacy” — Wadowice G., „Mi­
sie” — Gromnik, „Czerwone
maki” — Jurków, „Apacze” —

Żabno, „Konwalijki” — Cięż­
kowice, „Niezapominajki” —

Wola Rogowska, „Polne kwiaty”
— Wola Przemykowska, „Wę­
drowcy” — Brnik, „Rajdowcy”
— Smęgorzów. (zg)

• 13,5 MLN RUBLI —

oto wartość transakcji PHZ
„Polmot” na targach w

Płowdiw. Będziemy ekspor­
tować do Bułgarii „fiata
125 p”, „nysy”, „żuki” i
„jelcze”.

@ Z DUŻĄ SERDECZNOŚ­
CIĄ władze chińskie podej­
mują znanego z konserwa­
tywnych poglądów b. mi­
nistra obrony USA J. Schle-
singera. M. in. zaproszono go
do zwiedzenia terenów po­
granicza z ZSRR, gdzie prze­
bywają duże kontyngenty
wojsk chińskich.

© FRANCJA opowiada się
za rządami większości w

Rodezji, za niepodległością
dla Namibi — przypomniano
w Paryżu po posiedzeniu
rządu, na którym prezydent
d’Estaing przedstawił spra­
wozdanie ze swych rozmów
z H. Kissingerem.

© NIEZNANE dzieło Ca-
ravaggia odkryto we Wło­
szech. Właściciele płótna są­
dzili, że jest ono kopią jed-
p: Jp z dzieł mistrza.

© O 50 TYS. KORON
WIĘCEJ niż w ub. roku,
tzw. po 681 tys. koron, otrzy­
mają tegoroczni laureaci na­
gród Nobla. Nagrody w dzie­
dzinie medycyny, literatury,
ekonomii, fizyki, chemii oraz

nagroda pokojowa zostaną
przyzhane w połowie paź­
dziernika.

Jutro w hali krakowskiej Wi­
sły rozpoczyna się XIX między­
narodowy turniej koszykówki
mężczyzn o „Błękitną Wstęgę
Wisły”. Będzie to jedna z im­
prez organizowanych z okazji
jubileuszu 70-lecia GTS Wisła.
Tegoroczny turniej ma niezwyk­
le interesującą obsadę; udział
wezmą dwa zespoły zagraniczne:
Stroitiel Kijów i Alvik Sztok­
holm, oraz dwa polskie: Wybrze­
że Gdańsk i Wisła Kraków. Po­
niżej podajemy kilka informa­
cji o poszczególnych zespołach:

STROITIEL KIJÓW to 4 ze­
spół ekstraklasy ZSRR w u-

biegłym sezonie. Wielokrotny
uczestnik turniejów o „Błękitną
Wstęgę Wisły”. W jego bar­
wach występuje dwóch uczest­
ników Igrzysk Olimpijskich w

Montrealu: A. Tkaczenko i W.
Salnikow (196 cm wzrostu).

ALVIK SZTOKHOLM — wie­
lokrotny mistrz Szwecji, przed

dwoma laty wyeliminował Wi­
słę z Pucharu Europy. Rów­
nież i w tym roku zespół Al-
viku będzie przeciwnikiem
„Wawelskich Smoków” i to już
w eliminacjach grupowych. Pod­
porą drużyny są dwaj amery­
kańscy Murzyni: Tan Lockhart
(200 cm) i Bob Nash (203 cm),
ponadto w składzie jest 5 re­
prezentantów Szwecji: Skyte-
vall, Rannelind, Guenteberg,
Fredreich i Astroem.

WYBRZEŻE GDAŃSK — zdo­
bywca Pucharu Polski. Od lat
czołowy polski zespół. Jego fi­
larami są reprezentanci Polski:
E. Jurkiewicz, R. Cegliński i B.

Lecy|r.
WISŁA KRAKÓW — aktual­

ny mistrz Polski, wystąpi w

turnieju w swym najsilniejszym
składzie, z wielokrotnymi re­
prezentantami Polski: A. Sewe­
rynem, P. Langoszem, M. Ład-
niakiem, A. Gardziną, J. Mię-

dzikiem i D. Kwiatkowskim
czele. \

Turniej o „Błękitną Wstęgę'
Wisły” będzie dla podopiecznych
trenera J. Bętkowskiego waż­
nym sprawdzianem przed roz­
poczynającymi się w październi­
ku rozgrywkami o mistrzostwo
I ligi i Puchar Europy Mistrzów;
Klubowych. Ostatnie dni przed
rozpoczęciem turnieju koszyka­
rze Wisły wykorzystują na

wspólnych treningach i sparr i li­
gach z zespołem Stroitiela Ki­
jów. W ubiegłym roku turniej
zakończył się zwycięstwem ze­
społu Dinamo Bukareszt.

Oto program turnieju: 10. IX.
— godz. 17.00 Stroitiel — Alvik,
godz. 18.30 uroczyste otwarcie,
godz. 18.45 Wisła — Wybrzeże,
U. ix. — godz. 17 00 Stroitiel
— Wybrzeże, godz. 18.30 Alvik
— Wisła; 12. IX godz. 17.00 Wy­
brzeże — Alvik, godz. 18.30 Wi­
sła — Stroitiel. (RM)

PrzeM poziom mitynga
lekMew

WASZYNGTON (PAP)
Prezydent USA, Gerald Ford, udzielił wywiadu tygodnikowi

„U.S. News and World Report”. Zawarł w nim swą ocenę obec­
nego stanu i perspektyw radziecko-amerykańskich rozmów
w sprawie ograniczenia strategicznych zbrojeń- ofensywnych.

Jęśli nie
tegicznych w roku bieżącym — oświadczył prezydent — będzie­
my dążyć do zawarcia wzajemnie korzystnego porozumienia
w 1977 r.

'

zumienia nie będzie uzależnione od przebiegu walki przedwy­
borczej w USA. Zawrzemy to porozumienie, jeśli nam się to tyl-

osiągniemy porozumienia o ograniczeniu zbrojeń stra-

Według słów Gerąlda Forda, zawarcie takiego poro-

G. Ford o odprężeniu
ko uda bez względu na następstwa polityczne — wyjaśnił pre­
zydent. Pracujemy nieustannie nad tym problemem, ponieważ
właściwe porozumienie w dziedzinie ograniczenia zbrojeń stra­
tegicznych leży w interesach zarówno obu państw, jak i całego
Świata.

Jeśli nie zawrzemy drugiego porozumienia o ograniczeniu
zbrojeń strategicznych, zwłaszcza w sytuacji kiedy termin waż­
ności pierwszego porozumienia upływa 3 października 1977 r. —

kontynuował G. Ford — to jeszcze bardziej wzrosną wydatki na

zbrojenia strategiczne. Taka sytuacja stworzyłaby finansowe pro­
blemy dla rządu federalnego.

Prezydent Ford zajął krytyczne stanowisko wobec apeli demo­
kratycznego kandydata do fotela prezydenckiego, Jimmy Car­
tera, w sprawie wykorzystania „nacisku gospodarczego” w roz­
mowach ze Związkiem Radzieckim w celu osiągnięcia jedno­
stronnych korzyści.

Drewno trzeba polubić...
(CIĄG DALSZY ZE STR. 1)

Pracę w MPRB-1 (obecnie firma ta weszła w skład Przedsię­
biorstwa Rewaloryzacji Zabytków) zaczął w r. 1954 jako stolarz
w zakładzie przygotowania produkcji. Po kilku latach trafił na

budowy. Jego dziełem jest stolarka w wielu obiektach zabyt­
kowych; ostatnio pracował przy odnowie: kamieniczek w Małym
Rynku (m. in. w nowej siedzibie MPiK-u) i przy ul. Mikołaj­
skiej. „Stolarka nie jest trudnym zawodem — mówi. — Trzeba
tylko chcieć i mieć... szczyptę zamiłowania do pracy w drew­
nie. Ja to chyba odziedziczyłem po ojcu — też był stolarzem”.

Kierownik budowy Bolesław Ludkowski mówi o Władysławie
Mitońskim z najwyższym uznaniem. Zna go dobrze — współ­
pracują z sobą bez przerwy od 19 lat. „Podejmuje się prac naj­
trudniejszych, jest ambitny, zawsze pełen inicjatywy. Potrafi
zrobić wszystko: od szalunków i stemplowań po koronkowe
detale drewnianego wyposażenia budynku. Cóż tu mówić: wiem,
że o zleconą Mitońskiemu robotę mogę być spokojny...".

Zbliżająca się oficjalna wi­
zyta w Belgii prezesa Rady Mi­
nistrów, Fiotra Jaroszewicza,
stanowić będzie niewątpliwie
nowy, ważny krok w pogłębie­
niu i rozszerzeniu polsko-belgij­
skich stosunków w różnych dzie­
dzinach. Oparte na od dawna
zakorzenionych tradycjach, roz­
wijały się one szczególnie inten­
sywnie w ciągu ostatnich kilku

• lat, w dużym stopniu właśnie
dzięki wzajemnym odwiedzi­
nom mężów stanu — przede
wszystkim I sekretarza KC
PZPR Edwarda Gierka w Belgii
w listopadzie 1973 r. i premiera
Leo Tindemansa w Polsce w

kwietniu 1975 r.

Zabrakło 200 metrów...
(CIĄG DALSZY ZE STR. 1)

Jak poinformowano nas wczoraj w Polskim Związku Alpiniz­
mu w tych dniach nadszedł do Warszawy telegram, w którym
kierownik wyprawy Janusz Kurczab informuje o przerwaniu
działalności alpinistycznej. Przypomnijmy, iż Polacy chcieli
zaatakować wierzchołek zdobyty do tej pory tylko jeden raz

przez człowieka — nową drogą prowadzącą przez północno-za­
chodnią grań. Nasi alpiniści założyli szereg obozów pośrednich
na tej trasie, a 15 sierpnia dotarli na wysokość ok. 8450 metrów.
Do szczytu brakowało więc zaledwie 200 metrów! Warunki
atmosferyczne nie sprzyjały Polakom, spadł obfity śnieg, zerwała
się wichura. Zniszczone zostały obozy pośrednie. Po 3 dniach
oczekiioania grupa szturmowa, której przewodził J. Chrobak —

musiała się wycofać i zejść do bazy. Polacy przez 3 tygodnie cze­
kali na poprawę pogody. Nadaremnie. W tych warunkach kie­
rownictwo ekipy podjęło decyzję o zawieszeniu działalności.

W tej chwili alpiniści są w drodze do stolicy Pakistanu, a w

kraju należy ich oczekiwać z początkiem października. Choć

ekspedycja nie zakończyła się pełnym powodzeniem, to warto

odnotować fakt, iż na wysokość 8450 m nie dotarła jeszcze żadna
polska wyprawa. Informujemy też, że wszyscy .członkowie
ekspedycji czują się dobrze, (ans)

Jak przewieźć
158 min ton towarów?

(CIĄG DALSZY ZE STR. 1)

ją łącznie przewieźć 7 min ton ładunków, tj. o

ok. 800 tys. ton. więcej niż w analogicznym okre­
sie ub. r. Samych buraków cukrowych, ziem­
niaków i innych płodów rolnych PKS powinna

Przed wizytą
P. Jaroszewicza

w Belgii
Wizyty te były połączone z

zawieraniem konkretnych umów
i porozumień, z których część
ma formę międzypaństwowych
aktów prawnych. Największe
znaczenie ma podpisana 22 li­
stopada 1973 r. w Brukseli, pod­
czas wizyty Edwarda Gierka,
10-letnia umowa o współpracy
gospodarczej, przemysłowej,
naukowej i technicznej. Wyty­
czyła ona ramy i główne kie­
runki rozwoju wzajemnych sto­
sunków.

Należy podkreślić, że rozwojo­
wi temu sprzyja też dobry
klimat polityczny między War­
szawą a Brukselą. Jednym z

przejawów tego są regularne
konsultacje między przedsta­
wicielami resortów spraw za­
granicznych Polski i Belgii, obej­
mujące nie tylko stosunki dwu­
stronne.

przewieźć 2,2 min ton przy nie zwiększonym ta­
borze samochodowym. Toteż główne rezerwy
upatruje się we właściwej organizacji przewo­
zów.

Przedsiębiorstwo PKS w Poznaniu w najbliż­
szych dniach, gdy ruszy tu kampanią buracza­
na, będzie musiało dostarczyć ponąd 1 min ton
buraków 11 cukrowniom. 130 zespołów prącowąć
będzie przy tym na dwie zpiiany. Ponadto do
końca bp. trzeba będzie jeszcze przewieźć 4,5 min
ton ładunków innych klientów. Przygotowuje
?ię więc odpowiednio zaplecze techniczne, bązy
remontowe i cąęści zamienne. Mimo ątą(ego szko­
lenia kierowców, odczuwa się ciągły ich łjrak.

Wczoraj na stadionie kra­
kowskiej Wisły rozegrany zo­
stał tradycyjny mityng lekkoa­
tletyczny „Białej Gwiazdy”.
Oficjalnego otwarcia imprezy
dokonał prezes GTS Wisła —

płk mgr Zbigniew Jabłoński. W
zawodach nie wystąpili wpraw­
dzie olimpijczycy, niemniej zo­
baczyliśmy na starcie kilku za­
wodników ze ścisłej czołówki

krajowej. Ogółem na starcie
stanęło blisko 300 zawodników z

16 klubów, w tym mistrza Pol­
ski — Górnika Zabrze. Tylko
w niektórych konkurencjach
uzyskane wyniki były zadawa­
lające, w pozostałych zaś po­
ziom był raczej mierny. Bo jak
inaczej można określić wyniki
zwycięzców: na 400 m męż­
czyzn 50,3 czy na 100 m kobiet
— 12,1.

Wśród kobiet okrasą zawo­
dów były wyniki: 2.04,1 E. Ka-

tolikowej (Wisła) na 800 m 1
17.35 B. Habrzyk (Górnik Zab­
rze). Ponadto na uwagę zasłu­
gują rezultaty: 14,5 G. Richter
(Piast Gliwice) ną 100 m ppł.,
52,68 T. Treski (Wisła) w rzucie

dyskiem, 170 cm w skoku wzwyż
D. Bogdanowskiej (Stal Mielec).

W konkurencjach męskich do­
szło do sporej niespodzianki w

postaci porażki w biegu na 809
m reprezentanta dolski M. Sko­
wronka (Wawel). Zwyciężył na

tym dystansie J. Królikowski
(Stal Mielec) 1.53,9 przed M.
Skowronkiem (Wawel) 1.55,2. W

pozostałych konkurencjach lep­
sze wyniki uzyskali; A. Jóźwiak
(Gwardia W-wa) — 16,33 w

pchnięciu kulą, O, Kurawiez
57.16 w rzucie dyskiem, B. Mar­
kowski 5.06 w skoku o tyczce,
St. Ciok 7,25 w skoku w dal,
oraz H. Szordykowski — 3.54,3
w biegu na 1500 m. (W. Gor.)

Kocot i Kotliński
mistrzami świata

Wspaniały sukces odnieśli i

polscy kolarze Benedykt Ko- !
cot i Janusz Kotliński, zdo­
bywając we włoskiej miej- ■
scowości Monteroni di Lecce

tytuł mistrzów świata w tan-

demaęh. W wyścigu finało­
wym przeciwnikami Polaków
byli torowcy CSRS Ivan Ku-
cirek i Milos Jelinek. Nasi

torowcy nie mieli większych
trudności z pokonaniem swych
rywali. W pierwszym wyści­
gu uzyskali czas 10,36. W
drugim uzyskali nieco gor­
szy rezultat 10,60

Torowcy ZSRR A. Jabłu-
nowski i Wł. Siemieniec zdo­
byli brązowy medal.

Kłopoty trenera

A. Brożyniaka
Trener piłkarzy Wisły — A.

Brożyniak, tak ustalił cykl tre­
ningowy, by najwyższa forma
przypadła na pucharowe mecze

z Celticem Glasgow. Niestety
wczoraj trener wiślaków nie
miał uradowanej miny, ledwo

zaleczyli kontuzje Maculewicz i
A. Szymanowski, a na liście cho­
rych znaleźli się kolejni piłka­
rze. Nie trenują A. Musiał (na­
derwane wiązadła w kolanie),
ciągle narzeka na bóle w sta­
wie skokowym, K. Kmiecik,
który już od kilku meczy gra
z niewyleczoną kontuzją. Mniej
intensywnie trenuje A. Szyma­
nowski, którego absorbują za­
jęcia na uczelni. Wczoraj na tre­
ningu brakowało dalszych 3

piłkarzy (Płaszewskiego, Kus-

ty, Wróbla), którzy wezwani
zostali przez nowego opiekuna
drużyny narodowej J. Gmocha
na konsultacje do Chorzowa
(przed meczem z Portugalię).

(s)

Puchar Kanady
w hokeju

W kolejnych spotkaniach ho­
kejowego turnieju o „Puchar
Kanady” padły następujące wy­
niki.

Montreal: ZSRR — Finlandia

11:3 (4:2, 4:1, 3:0), Philadelphia:
CSRS — USA 4:0 (0:0, 2:4, 2:0),
Toronto: Kanada — Szwecja 4:0

(1:0, 2:0, 1:0).
W tabeli turnieju prowadzi

Kanada — 6 pkt., przed CSRS —

5 pkt., Szwecją — 3 pkt., ZSRR
3 pkt., USA — 1 pkt, i Finlan­
dią—0pkt.

Świetna postawa
Meresa w MP

W międzynarodowych mi­
strzostwach Polski w tenisie w

dalszym ciągu trwały gry elimi­
nacyjne.

W konkurencji mężczyzn bar­
dzo dobrze spisuje się Witold
Meres (Nadwiślan), który po
wyeliminowaniu rozstawionego
z numerem ósmym Jerzego Są-
sali, gładko rozprawił się w na­
stępnej rundzie z niezłym teni­
sistą NRD Tomasem Thomasem
Arnoldem w dwóch setach 6:2,
6:2.

Rekord Europy i?
Jacka Wszoły

Jacek Wszoła ustanowił pod­
czas mityngu lekkoatletycznego
w Koblencji rekord Europy wy­
nikiem 2.29.

♦

W Koblencji podczas między-*
narodowego mityngu lekkoatle­
tycznego, kolejne zwycięstwo
odniosła Irena Szewińska, któ­
ra wygrała bieg na 100 m w

czasie 11,56.
Piłkarski Puchar Polski
Wczoraj rozegrane zostały

dwa zaległe spotkania 1/16 pił­
karskiego Pucharu Polski. W,
Elblągu miejscowa Ii-ligowa'
Olimpia pokonała po dogrywce

”

I-ligowy ROW Rybnik 1:0 (0:0,
0:0, 1:0). W Gdańsku Ii-ligowa
Lechia przegrała również po do­
grywce z I-ligowym Górnikiem
Zabrze 0=2 (0:0, 0:0, 0:2).

Hutnik Ib — Kabel 2:0, Gar­
barnia Ib — Clepardia 3:0,
Tramwaj — Grębałowianka 2:4,
Wisła Ib — Prądniczanka 0:0,
LKS Czarnochowice — Cracovia
Ib 3:2, Wawel — Skawinka 6:1,
Górnik Wieliczka — Orzeł 1:0.
Pauzowała Wanda. W zaległym
meczu Prądniczanka — Tram-
waj 2:1.

1. Garbarnia Ib 5914-3
2. Wawel 5913—2
3. Hutnik Ib 4811—2
4. Wanda 479—3
5. Górnik 576—3
6. Kabel 455—5
7 Prądniczanka 556—7
8. LKS Czarnochow. 5 5 11—13
9 Grębałowianka 5 3 8—10

10. Orzeł 534—7
11. Clepardia 424—8
12. Wisła Ib 321—3
13. Skawinka 515—13
14.--15. Cracovia Ib 4 0 3—12

Tramwaj 303—12

W kilku wierszach

0 Zwycięzcą II etapu kolar­
skiego wyścigu dookoła Nadre­
nii, został reprezentant Holan­
dii Ribbers — 3:58,06. W klasy­
fikacji po sześciu etapach lide­
rem wyścigu jest Mieczysław
Nowicki.

<$► Piłkarska reprezentacja
Bułgarii rozegrała towarzyski
mecz z czechosłowackim zespo­
łem klubowym Bohemians Pra­
ga. Zwyciężyli Bułgarzy 2:0.

0 W Turku odbył się turniej
siatkówki mężczyzn. Pierwsze

miejsce zajęła reprezentacja
Węgier — 3 zwyc. przed Fin­
landią — 2 zwyc., Francją — 1
zwyc.

W miejscowości Braschaat
w Belgii odbył się wyścig kola­
rzy zawodowych. Zwyciężył Belg
Eddy Merckx.

0 W trzech miastach ZSRR

Leningradzie, Rydze i Mińsku,
rozegrany zostanie w najbliż­
szych dniach tradycyjny mię­
dzynarodowy turniej w hokeju
ną lodzie o puchar „Sowiets-
kiego Sportu”. W turnieju w

Mińsku wystąpi również repre­
zentacja Polski.

W tenisowych mistrzo­
stwach USA w Forrest Hills,
padły ciekawsze wyniki:

Borg (Szwecja) — Gottfried
(USA) 6:7, 3:6, 6:4, 6:4, 6:2, Oran-
tes (Hiszpania) — Smith (USA)
3:6, 1:6, 6:2, 7:6, 6:1, Stockton
(USA — Velasco (Kolumbia) 6:3,
7:5, 6:4, Nastase (Rumunia) —

Tanner (USA) 7:5, 6:7, 1:6, 7:6,
6:4.

4* W Monachium podano dó
wiadomości, ■że zdobywca Pu­
charu Europy — miejscowy
Bayern spotka się z mistrzem
Ameryki Południowej Cruzeiro
Belo Horizonte w meczach o

Puchar Świata. Termin spotkań
nie został ustalony.

W rozegranym w Reykja-
viku eliminacyjnym meczu pił­
karskich mistrzostw świata gru­
py IV Holandia pokonała Is­
landię l:0 (1:0).

W rozegranym w Oslo eli­
minacyjnym meczu piłkarskich
mistrzostw świata grupy VI re­
prezentacja Norwegii pokonała
Szwajcarię 1:0 (0:0).

■TARNOWSKA; LI6A I
WOJEWÓDZKA . .|

Unia Niedomice — LZS Żab­
no 3:0, Jadowiczanka — Smy-
kowianka Krzyżanowice 2:1, Wi­
sła Szczucin — Chemik Ib 1:1,
Wisłoka Ib — Sokół Bochnia 1:0,
Hutnik Bochnia — Unia Ib T.

1:1, Dunajec Zbylitowska Góra
— Tarnovia Ib 2:2, Błękitni Tar-

nów — Okocimski 4:0.
1. Błękitni 248—2
2. Wisłoka Ib 242-0
3. Tarnoyia Ib 234—2
4. Chemik Ib 233—2
5. Unia Nied. 225—4
6. Sokół 223—2
7. Jadowniczanka 223-3
8. Unia Ib 222—2
9. Okocimski 222—5

10. Smykowianka 214—5
11 Dunajec 213—4
12. Wisła 212-4
13 LZS Żabno 213—6
14. Hutnik 201—4

Inżynier

Jerzy WANDOR
zmarł tragicznie w dniu 6 września 1976 r. w wieku 33 lat.

Nabożeństwo żałobne odprawione zostanie w kaplicy
głównej na cmentarzu Rakowickim w poniedziałek
13 września o godz. 12, po czym zwłoki zostaną przenie­
sione do grobowca rodzinnego — o czym zawiadamiają po­
grążeni w głębokim żalu

ŻONA Z DZIEĆMI, MATKA, OJCIEC,
SIOSTRA Z MĘŻEM I DZIEĆMI I RODZINA

.AIOWOSA.DSCKA W

i wojewóoz^:. ; ■ .

Glinik Ib — Sandecja Ib 1:3,
Motor N. Targ — LZS Grybo-
via 0:5, LKS Poroniec Poronin
— Start N. Sącz 2:2, Harnąś
Tymbark — Łimanovia 2:1,
lYierchy Rabka — Turbacz

Mszana Dolna 3:2, Dunajec N.

Sącz — Kolejarz Stróże 3:0, Bar-
ciczanka — Podhale N. Targ 1:5.

1. Podhale 3510—2
2. Grybovia 359—1
3.Sandecja Ib■ 3 5 8—3
4. Wierchy 356—ą
5. Dunajec 348—5
6 Glinik Ib 345—3
7. Start 334—5
8. Harnaś 332-4
9. Limanovia 323—3

10 LKS Poroniec 3 2 4—6
11. Motor 321—7
12. Turbacz 312—6
13. Barciczanka 313—11
14. Kolejarz 300—6

Mały Lotek
W I-szym losowaniu, na które

wpłynęło 5.945,376 zł, wygrane
przypada kwota 2.972,688 zł. —

Wylosowano następujące liczby:
I losowanie: 11, 12, 13, 18, 27,
Banderola: 159435 nagroda: sa­

mochód osob „fiat 125p” lub
167.700 zł.

II losowanie: 6, 7, 18, 33, 34.
Banderola: 475742, premia:

400.000 zł.

EXPRESS LOTEK

4, 10, 21, 33, 35.
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Warszawska Starówka — jeden z najbardziej malowniczych zakątków Warszawy inspiruje wielu twórców. Przychodzą tu ze

eztalugami studenci ASP, artyści malarze, amatorzy. Swoje prace wystawiają wprost na ulicy. (CAF — Rybczyński)

PARTIA W NURCIE ŻYCIA

MraJhne sugnatti

Bilety towarowe

na cukier

(CIĄG) DALSZY ZE STR. 1)
jednostce do zaopatrzenia oraz

połowę obowiązującej miesięcz­
nej portny sprzedaży cukru,
przy "równoczesnym potrąceniu
ilości biletów, jakie pozostały
w zapasie z poprzedniego okre­
su (nadwyżka dotychczas po­
branych ilośęi biletów ponad
faktyczne potrzeby).

Zapotrzebowanie powinno być
obliczone bez rezerwy, gdyż w

razie uzasadnionej potrzeby mo­
żna w NBP pobrać dodatkowo
bilęty towarowe.

Przypomina się, że osoby u-

prawnione mogą otrzymać bi­
lety towarowe tylko z jednego
źródłą. Na przykład pracownik
zakładu pracy posiadający wła­
sne gospodarstwo rolne może

otrzymać bilety towarowe w za­
kładzie pracy po potwierdzeniu,
że nie pobiera ich w gminie.

Wydawanie ludności biletów
towarowych na cukier na okres
od 16 do 30 września br. może

nastąpić od 15 września br.

Czy 8 min franków ukradł

„pirat o wielkim sercu44?

Czyżby?
LONDYN (PAP)

lUinister sprawiedliwości, poli­
cji i więziennictwa RPA, James

Kruger, oświadczył w środę w

Blgemfotitein, że tylko polityka
apartheidu może rozwiązać pro­
blemy, jakie ma przed sobą jego
kraj, Powiedział również że
Murzyni i ludzie innych ras mu-

szą zrozumieć, że bez białych
nię będą w stanie nic zrobić.

PARYŻ (PAP)
Policja paryska podała do

wiadomości, że wystawiony zo­
stał międzynarodowy nakaz a-

resztowania niejakiego Herve
de Vathaire, dyrektora d/s fi­
nansowych lotniczego koncernu
Dassault. Osobnik ten zniknął
przed dwoma miesiącami — 6
lipca — w godzinę po wycofa­
niu z banku niebagatelnej su­
my 8 rniliqnów franków, nale­
żącej do samego szefa koncer­
nu lotniczego — Marcela Das­
sault. Wraz z Vathairem poli­
cja poszukuje niejakiego Jeana
Kaya, dawnego bojówkarza
OAS i najemnika z Biafry, Je­
menu i Libanu, który był jego
bliskim przyjacielem.

Cała sprawa rozpoczęła się 6
lipca, kiedy to ok. godziny 10.00
HerYę de Vathaire pojawił się
w oddziale banku w centrum

Paryża. Oświadczył, iż Marcel
Dassault polecił mu wycofać 8
milionów franków ze swego o-

sobistego konta — co zresztą
nie wzbudziło żadnych podej­
rzeń, bowiem Vathaire od 25
lat należał do wąskiej grupy
najbliższych współpracowników
Dassault i miał jego stałe upo­
ważnienie do podejmowania
pieniędzy z kont koncernu. Dy­
rektor wspomnianego oddziału
bankowego — ze względu na

trudności ze zgromadzeniem tak
wielkiej sumy — prosił jedynie
Vathaire’a, by zgłosił się pono­
wnie za godzinę. Szef służby fi­
nansowej koncernu wrócił ok.

11.30 i otrzymał żądane 8 mi­
lionów. Gdy dla „czystej for­
malności” dyrektor oddziału po­
lecił swym pracownikom do­
wiedzieć się w sekretariacie
Marcela Dassault, czy rzeczy­
wiście szef koncernu lotniczego
prpsił o wycofanie tak znacznej
sumy, usłyszał, iż Dassault nie

wydał wcale takiego polecenia.
Dyrektor banku zawiadomił po­
licję, ta jednak — zapewne na

prośbę samego Dassaulta —

przez dwa miesiące nie wyda­
wała oficjalnego nakazu aresz­
towania, by uniknąć rozgłosu,
który mógłby zaszkodzić inte­
resom koncernu. Przez dwa
miesiące nie zdołano natrafić
na ślad Herve de Vathaire’a,
który zniknął niemal natych­
miast pa otrzymaniu pieniędzy
z banku. Wraz z nim zniknął
także wspomniany Jean Kay,
pozostający z nim od paru lat
w bliskich stosunkach.

Sprawą szefa Służby finanso­
wej koncernu Dassault stała się
głównym tematem prasy pary­
skiej. Dziennikarze stawiają ró­
żne hipotezy, starając się zna­
leźć rozwiązanie zagadki. Nie
wyklucza się np., że Herve de
Vathaire, zbytnio ufając Kayo-
wi, ujawnił mu szczegóły do­
tyczące sprzedaży broni i sprzę­
tu wojskowego, produkowanych
przez koncern Dassault. Być
może nawet pokazał mu kilka
dokumentów, bądź podał dane
liczbowe dotyczące wysokości
pewnych kontraktów. Jean Kay
— wszedłszy w posiadanie o-

wych dokumentów — mógł za-

grpzić ich publikacją, jeśli Va-
thąire nie dostarczy mu 8 mi­
lionów franków. Trzeba zresztą
dodać, że ów Jean Kay nie jest
„typowym gangsterem”. Po­
wszechnie uważa się go za „na­
jemnika działającego z pobu­
dek ideowych”, za „pirata o

wielkim sercu”. Organizował on

m. in. pomoc dla głodujących
Biafry a w 1971 roku uprowa­
dził samolot pakistański, by u-

zyskać okup w postaci medy­
kamentów, które przeznaczył
dlą ofiar wojny w Bangladeszu.
Prasa paryska sądzi, że Jean

Kay dowiedziawszy się o pew­
nych transakcjach koncernu
Dassault mógł uznać, iż są one

sprzeczne z interesem ludzko­
ści i zążądać owych 8 milionów

franków, które zamierza prze­
znaczyć np. na pomoc dla ofiar

wojny domowej w Libanie. W

kążdyra razie policja stanowczo

wyklucza możliwość, by Herve

dę Vathaire dopuścił się oszu­
stwa dla własnych korzyści ma­
terialnych.

Inną z hipotez nawiązuje do
skandalu z amerykańskim kon­
cernem Lockheed. W sytuacji,
gdy amerykańska firma lotnicza
— jeden z głównych konkuren­
tów koncernu Dassault — zosta­
ła tąk bardzo skompromitowa­
na, być może przeciwnikom
francuskiego koncernu zależy na

skompromitowaniu Marcela Das­
sault i wywołaniu takiego skan­
dalu, który utrudniłby mu wej­
ście na rynki opanowane do tej
pory przez Amerykanów.

Każdemu działaniu — nawet najlepiej zor­
ganizowanemu — towarzyszą uboczne zjawi­
ska negatywne. Nie przemilczamy tego faktu,
lecz wychodzimy mu na przeciw. Stąd w pracy
komitetów partyjnych wszystkich szczebli re­
agowanie na głosy krytyczne jest nie tylko
statutowym obowiązkiem, ale stałym elemen­
tem ich działalności. Poprosiliśmy dzisiaj kie­
rownika kancelarii I sekretarza Komitetu
Krakowskiego PZPR, tow. EDWARDA KU­
CZKA, o roboczą refleksję na temat listów,
jakie piszą obywatele do I sekretarza KK
Partii.

— Nie ma dnia — mówi tow. Kuczek — by
poczta nie doręczyła korespondencji zawiera­
jącej bądź to jakiejś skargi, bądź też prośby o

pomoc. Jednakże ilość listów w ostatnim ok­
resie w sposób zauważalny maleje. Ponieważ
zmniejszyła się ilość listów z utworzonych
przed przeszło rokiem gmin, można chyba są­
dzić, że reorganizacja struktury administra­
cyjnej kraju spowodowała bardziej sprawne
funkcjonowanie naszej administracji stopnia
podstawowego.

W wielu przypadkach okazuje się, że załat­
wienie sprawy wymaga krótkiej rozmowy,
niekiedy nawet tylko telefonicznej. Brakło
czasem dobrej woli przełożonemu, niesłusznie
zasłonięto się przepisem, albo z wygodnict­
wa marudzono z podjęciem decyzji.

Rzadziej zdarza się sprawa skomplikowana
wymagająca trudnego dochodzenia do praw­
dy. Wtedy trzeba skrupulatnie badać okolicz­
ności, wyjaśniać rzeczywiste przyczyny kon­
fliktu.

Towarzysz I sekretarz, WIT DRAPICH, in­
teresuje się każdym przypadkiem, zarówno
drobnym jak i skomplikowanym. Fakt, że
człowiek zwraca się do instancji partyjnej,

świadczy o zaufaniu do partii, ale także zo­
bowiązuje. Listy pisane do I sekretarza nie
tylko pokazują prawidłowości życia społecz­
nego, nie tylko ujawniają słabsze miejsca w

naszej rzeczywistości, lecz także stanowią
ważne sygnały dla działacza politycznego,
który dzięki nim otrzymuje dodatkową infor­
mację, o tym co nurtuje poszczególne środo­
wiska.

Nasze zadanie polega na tym, żeby człowie­
kowi, który ma rację, pomóc. To jest oczy­
wiste i to robimy. Równie ważne jest wszakże
wyciągnięcie wniosków, uogólnienie jednost­
kowych przypadków i uzdrowienie sytuacji,
w której zrodziła się skarga.

Przynajmniej dwa razy w roku Egzekuty­
wa i Sekretariat KK analizują problem li­
stów, które wpływają do naszej instancji.
Jest specjalny referat, który zajmuje się ana­
lizą sygnałów, interwencji, zażaleń, postula­
tów, które kierują do nas zarówno członko­
wie partii jak i bezpartyjni. Mamy ambicję,
by każda sprawa została do końca doprowa­
dzona. Jeśli człowiek zwraca się o pomoc do
partii to często jest to dla niego ostatnia de­
ska ratunku. Należy, oczywiście, odliczyć pe­
wien procent listów, których autorzy nie ma­
ją racji, albo zgłaszają postulaty nierealne...

Ideałem byłaby sytuacja, w której wszyst­
kie te skargi, a zwłaszcza prośby — bo one

przeważają liczebnie — trafiały-od razu pod
właściwy adres, do urzędów, związków zawo­
dowych, dyrekcji mających wystarczające
kompetencje dla podjęcia trafnych decyzji.
Jednakże budowanie sobie autorytetu i zaufa­
nia jest procesem długotrwałym. Dlatego nie
lekceważymy żadnego sygnału i bardzo serio
traktujemy nawet te listy i tych rozmówców,
którzy powinni trafić pod inny adres.

© Efekty pracy partyj­
nej, wyniki działalności go­
spodarczej oraz pracy spo­
łeczno-politycznej w przed­
siębiorstwach transporto­
wych znajdujących się na

terenie dzielnicy Krowo­
drza, a więc w Transbu-
dzie, PKS-ie i PTHW, oce­
niła wczorajsza wyjazdowa
Egzekutywa KD PZPR w

Krowodrzy. Po raz

pierwszy w tym roku zor­
ganizowano dla działaczy

KRÓTKO
partyjnych Krakowskich
Zakładów Sodowych Wie­
czorową Szkołę Aktywu.
® W „Stomilu” dzia­
łalność tamtejszej organi­
zacji partyjnej w bieżącym
miesiącu koncentrować się
będzie na trzech grupach
tematycznych. Pierwsze to

przygotowania do Plenum
KZ poświęconemu realiza­
cji uchwały Rady Mini­
strów dotyczącej oszczęd­
ności w gospodarce mate­
riałowej i surowcowej, w

grupach partyjnych rozpo­
czyna się kampania spra­
wozdawczo-wyborcza, na­
tomiast w OOP odbywać
się będą zebrania poświę­
cone zagadnieniom pracy
wewnątrzpartyjnej. (t)

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
Kurtyka z Ostrowa (ponad 3 to­
ny) i Ireneusz Drożdż (3,5 t.).

Jednak nie we wszystkich
gminach GS-y i służba rolna
biorą sobie do serca ten ważki
dla gospodarki województwa
problem. Np. w Żyrąkowie,.Wą-,
dowicach Górnych zauważyliś­
my 150 ton ziemniaków wczes-

pych leżących na wolnym po­
wietrzu, nie zabezpieczonych
przed deszczem. Podobnie w

Zabrniu.

Zbliża się czas jesiennych prac
polowych. W związku z tym
niepokoi niewielka ilość zaku­
pionych przez rolników nawo­
zów sztucznych. Wykonano do­
tychczas niewiele ponad 10 proc,
pląnu ich sprzedaży, a ponadto
daję się we znaki nierytmicz-
noąć dostaw niektórych rodza­
jów nawozów. Czas najwyższy
aby rozpocząć dostawy zboża na

planowe odnowienie i przyspie­
szyć kompleksowe wapnowanie
gleb, (sad)

*

(Inf. wł.) Województwo nowo­
sądeckie jest regionem specyfi­
cznym pod względem rolniczym.
Gdy w rejonie Nowego Sącza,
Jodłownika, Mszany Dolnej rol­
nicy kończą już omłoty to w

gminach na południu wojewódz­
twa żniwa dopiero się rozpoczy­
nają. Wczoraj odbyliśmy rajd
właśnie po południowym pasie
województwa. Poczynając od

Szczawnicy — Krościenka, na

polach widać nie tknięte jeszcze
przez żniwiarzy łany zbóż. Na
wielu polach stoją już kopy.
Tak jest m. in. w Harklowej,
Grywałdzie, Maniowach. Rolni­
cy z tego rejonu bardzo dotkli­
wie odczuwają kaprysy aury
opóźniające zbiór zbóż. Deszcze,

Kraj nowoczesnego rolnictwa,

przemysłu i turystyki
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

Rozwija się oświata i kultura. Istnieje tu 27 wyższych uczelni

różnych typów, ą kraj zajmuje 3 miejsce w święcie, jeśli chodzi

o liczbę studentów przypadających na 1000 mieszkańców.

Obchody 32 rocznicy powstania Ludowej Republiki Bułgarii
będą mieć w Krakowie szczególnie uroczysty charakter. Cen­
tralna akademia odbędzie się 10 bm. o godz. 16, w Teatrze „Gro­
teska". O godzinie 18 w klubie MPiK w Nowej Hucie odbędzie
się „wieczór bułgarski” zaś o 18.30 w ośrodku propagandy par­
tyjnej aktyw społeczno-gospodarczy Krakowa spotka się z amba­
sadorem Ludowej Republiki Bułgarii w Polsce Christo Szano-

wem, W wielu miastach województwa miejskiego krakowskie­
go oraz na terenie woj. nowosądeckiego i tarnowskiego odbędą
się wieczory poezji bułgarskiej, spotkania i akademie.

E3

Ręce rolników

pełne roboty
które występują przelotnie de­
zorganizują rytm pracy. W tej
sytuacji cenna jest dosłownie
każda godzina. Z pomocą spieszą
więc członkowie ZSMP pracując
w gospodarstwach, których wła­
ściciele, ze względu na wiek lub
stan zdrowia, nie podołaliby sa­
mi. Aktywnie pracują na po­
lach uczestniczący w akcji —

„Każdy kłos na wagę złota”
młodzi w gminie Jabłonka na

Orawie.

Tymczasem w rejonie Nowego
Sącza mocno zaawansowane są
już podorywki. Spółdzielnia Kó­
łek Rolniczych w Wielogłowach
po skoszeniu zbóż ze 131 hekta­
rów zdążyła już zaorać 157 ha i

wysiać 58 ton nawozów mine­
ralnych oraz 260 ton wapna na­
wozowego. Równocześnie sko­
szono także 451 hą traw, a 11

agregatów omłotowych, którymi
dysponuje SKR przepracowało
około 700 godzin w gospodar­
stwach rolników indywidual­
nych. Jest jednak rzecz utrud­
niająca sprawną pracę — mówi
kierownik Działu Mechanizacji
SKR Wielogłowy Aleksander
Wiśniowski — brak bezpiecznych
kabin i ram do ciągników. Bez
nich nie może wyjechać u> pole
żaden ciągnik. Zagrożenie w cza­
sie pracy na zboczach górskich
jest bowiem zbyt duże. Z tej
przyczyny stoi u pąs 16 ciągni­
kom. Srak tej dętek do kół
przednich w ciągnikach, Nię

można ich nigdzie kupić już od
wielu miesięcy, (ss)

¥
(Inf. wł.) W miejskim woje­

wództwie krakowskim skupiono
dopiero 25 procent planowanej
ilości zboża od rolników indy­
widualnych, natomiast gospo­
darstwa uspołecznione już w

pełni wykonały zadania w tym
zakresie. Najlepiej przebiegał
skup zboża w gminie Wielicz­
ka, gdzie wykonano plan w 110
procentach. Szybko spływa też
zboże do punktów skupu w No­
wym Brzesku, Koniuszej, Drwi­
ni i Nowej Hucie. Równocze­
śnie rolnicy kończą zbiór dru­
giego pokosu siana i kukurydzy
na kiszonkę.

Już dzisiaj rolnicy zabiegają o

przyszłoroczne plony wykonu­
jąc podorywki, wapnując i na­
wożąc glebę. Kółka rolnicze
mają na swym koncie podoryw­
ki na przeszło 17,5 tys. ha. Na

polach pracuje 260 rozrzutników
do wapna należących do kółek:
Są sygnały, że zapasy wapna się
wyczerpują, gdyż transport nie
może nadążyć z jego przywo­
zem. „Ciągle za mało mamy za­
mówień na mechaniczny wysiew
nawozów mineralnych — twier­
dzi prezes Krakowskiego Zwią­
zku Kółek Rolniczych Wiesław
Woda — chociaż jestem przeko­
nany, że ceny tych usług są na­
prawdę niewysokie, dzięki dużej
dotacji z budżetu państwa".

Fakty, liczby
@ We wrześniu organizacja

partyjna w Zakładach Azoto­
wych w Tarnowie przekroczy­
ła liczbę 2 tysięcy członków i

kandydatów PZPR. Najwięcej
kandydatów przyjęły POP
przy zakładach SOWI, syntezy
i kaprolaktamu. Również do­
bre wyniki osiągnęły OOP
przy zakładzie energetycznym
i w pionie głównego mechani­
ka.
. © Dwa koła ZSMP działa­
jące w ramach Zarządu Fa­
brycznego ZSMP przy Fabry­
ce Obrabiarek Specjalizowa­
nych „Ponar” w Tarnowie o-

trzymały prawo rekomendo­
wania swych działaczy do par­
tii. Dotychczas rekomendowa­
no już tam 10 członków
ZSMP.

@ W Wojewódzkim Ośrod­
ku Kształcenia Ideologicznego
w Tarnowie trwają przygoto­
wania do nowego roku szkole­
nia partyjnego. Przewiduje się
m. in. spotkanie Sekretariatu
KW PZPR z wyróżniającymi
się lektorami i wykładowcami,
zaś pod koniec września —

wojewódzka inauguracja szko­
lenia. (al)

w

■ WZWOST PRODUKCJI ROŚLINNEJ
H (wcenach stałych 1971tj w min zł

184.871,5
tW®

-i

ELW

72 tys. ha powierzchni miej­
skiego województwa krakow­
skiego przeznaczono pod zasiew
zbóż ozimych, a 8 tys. ha — pod
poplony ozime. Wysiano ok. 20
proc, poplonów, w tym głównie
nasion nowej rośliny o nazwie

perko oraz żyta ozimego. Nie

brakuje w tym roku kwalifiko-
wąnego ziarna, w Wydziale
Rolnictwa, Leśnictwa i Skupu 0

Urzędu m. Krakowa zapewnia- q
np, że do 10 września wszystko S
ziarno kwalifikowane zostanie g
dęgtarczohe do punktów detali- (j
cznej sprzedaży, (km)

¥

(Inf. wł.) W chwili obecnej w S
niektórych rejonach woje- g
wództw tarnowskiego, nowosą- a

deckiego, a szczególnie w woje- i
wództwie miejskim krąkow- E
skim trwają prace przy zbiorze i

tytoniu. Największym producen- H
tern tytoniu są gospodarze z re- M

jonu proszowickieąo z gmin: H

Proszpwice, Nowe Brzesko,. Nie- §
gąrdpw.

W br. proszowicki oddział Za- H
kładów Przemysłu Tytoniowego |
ząjęoptrąko’wął tytoń na 4,5 tys. |
ha i jak oświadczył nam kicro- k,
wnik ipż. Józef Tułej spodziewa-1
się skupić prawie 11 tys. ton ty- |
tęniu. Pierwsze dostawy będą i
odbierane od 20 września. Na- |

leży zaznaczyć, że już obecnie g
wszystkie urządzenia są goto- |
we. Zgodnie z przewidywania- |
mi do chwili obecnej producenci Js
zebrali około 60 proc, liści ty- fc
toniu.

Tytoń to roślina wymagają- 3

cej dużej pracochłonności, ale k

opłaca się rolnikom. Wystarczy p
powiedzieć, że np. w ub. roku |

rolnicy tego regionu otrzymali |
za nią ponad 650 min rł z czego |
same Proszowice około 230 min t

zł. (cm)

Członkowię organizacji
partyjnej Samodzielnego Od­
działu Wykonawstwa Inwe­
stycyjnego Huty Aluminium
w Skawinie w czasie waka­
cji wykonywali remont bu­
dynku szkolnego w miejsco­
wości Grabie. Pracami ekipy
kierował mgr inż. Jerzy Za­
jąc a zakres robót był bar­
dzo poważny; począwszy od
prac tynkarskich poprzez ro­
boty dekarskie, instalacyjne,

Współpraca
z obustronną

korzyścią
szklarskie. Szybkość oraz do­
bra jakość prac to doskonała
wizytówka dla. wykonawców
— członków partii. Szkolny
budynek wygląda rzeczywi­
ście ładnie.

Warto podkreślić, iż orga­
nizacja partyjna SOWI od

pewnego czasu żywo intere­
suje się miejscowością Gra­
bie. Dość powiedzieć, iż na

tym terenie prowadzona jest
także zakrojona na dużą ska­
lę działalność ideowo-wycho-
wawcza oraz oświatowa. Ta­
kich przykładów współpracy
chcielibyśmy jak najwięcej.

bezpośrednio
Komitetowi Miejskiemu Par­
tii w Tarnowie.

Czego miejska instancja
PZPR oczekuje po ostatnich
zmianach w działalności par­
tyjnej w handlu? Sekretarz
KM PZPR w Tarnowie An­
drzej Smoleń
„Przede wszystkim
sprawności organizacyjnej,
chociaż, oczywiście nie tylko o

sprawność organizacyjną cho­
dzi. Ocenialiśmy na ogół po­
zytywnie realizację przez nasz
handel uchwały Sekretariatu
KC w sprawie pracy politycz-
no-wychowawczej w handlu i

usługach, niemniej liczymy o-

becnie na dalsze zintensyfiko­
wanie tejże działalności. Nie­
które organizacje partyjne, jak
choćby przy byłym WSS, czy
Domach Hapdlowych „Cen­
trum” mają wiele doświadczeń
w inicjowaniu różnych form
współzawodnictwa pracy,
konkursów, inspirowaniu or­
ganizacji młodzieżowych w

handlu do podejmowania róż­
nych pożytecznych inicjatyw,
choćby organizowania brygad
młodzieżowych obsługujących
poszczególne sklepy czy stois­
ka. W oddziale WSS opracowa-

W ślad za reorganizacją podlegać będą
handlu w Tarnowie i
powstaniem w miejsce

dotychczasowych kilku —

dwóch dużych przedsiębiorstw;
WPHW i WSS, nastąpiła także
reorganizacja działalności par­
tyjnej. Ponad 200 członków
PZPR skupionych dotąd w

POP przy „Argedzie”, Do­
mach Handlowych „Centrum”,
Przedsiębiorstwie Handlu
Spożywczego,
Przedsiębiorstwie
Gastronomicznego, WSS i
texie”, utworzyło dwie orga­
nizacje partyjne — przy od­
dziale WSS' oraz Wojewódz­
kim Przedsiębiorstwie Handlu
Wewnętrznego. Licząca pra­
wie 200 członków i kandyda­
tów PZPR organizacja przy
WSS wybierze niebawem Ko­
mitet Zakładowy. Będzie on

kierował pracą kilku OOP:
przy zarządzie oddziału WSS,
przy wydziałach hurtu, gastro­
nomii, obrotu towarowego oraz

wydziałach produkcyjnych.
Dotychczas koordynacją pracy
POP przy przedsiębiorstwach
handlowych zajmował się Ko­
mitet Środowiskowy PZPR.
Obecnie organizacje partyjne
przy placówkach handlowych

no konkretny program pracy
wychowawczej z załogą. Te
doświadczenia mogą być obec­
nie z powodzeniem wykorzy­
stywane przez nowo powstałe
przedsiębiorstwa. Organizacje
partyjne będą też miały po­
ważną rolę do spełnienia w

integrowaniu załóg poszcze-

Wojewódzkim
Przemysłu

„O-

stwierdza:
większej gólnych przedsiębiorstw, Li­

czymy na oddanych działaczy
partyjnych, którzy ofiarnie
pracowali w dotychczasowym
układzie
którzy na pewno nie zawiodą
i teraz”.

Do takich doświadczonych
członków partii należy Miko­
łaj Krasicki, były I sekretarz
Komitetu Środowiskowego, o-

becnie pracownik WPHW,
Emil Korman były I sekretarz
POP przy WSS obecnie pier­
wszy sekretarz POP przy
WPHW, kierownik sklepu,
Stanisław Skwarło — kierow­
nik sklepu WPHW, Feliksa I-
dziniak były I sekretarz POP
przy PHS, obecnie pracownica
WSS, Aleksandra Pękala o-

becnie przewodnicząca Rady
Zakładowej WSS, i wielu in­
nych.

przedsiębiorstw i

(al)
sra

W toruńskiej Elanie rozpoczęto rozruch II części wydziału
„Torlen II". Na japońskich maszynach prodiskowana będzie
przędza z włókien' sztucznych. N/z: T. Bojko i K. Niewiarow­
ska dokonują pomiaru kontrolnego prędkości obrotu wrzecion.

CAF — Żołnowski

JUBILEUSZ

NA ROBOCZO
Odległe to czasy, gdy organizacja partyjna w ZNTK Nowy

Sącz miała kilkudziesięciu członków. Aktualnie szeregi partyj­
ne liczą z górą 1 tys. pracowników, jeśli nie liczyć oddelego­
wanych do organizacji środowiskowych, a jest ich spora gru­
pa, jak choćby Julian Anzelm znany działacz politycz­
ny jeszcze z czasów Czerwonego Harcerstwa. Adam Czub, I

sekretarz KZ PZPR twierdzi, że Zakładowa Organizacja Par­
tyjna nie ma czasu na świętowanie dostojnego jubileuszu.
„Było naszym zamysłem 100-lecie ZNTK fetować uporząd­
kowaniem raz na zawsze' kilku palących spraw. Oczywiście
z porządkowaniem zakładu na czele. Hala nr 5, drogi dojaz­
dowe są tego starania widomym efektem”. Nade wszystko
OOP baczą na rzetelną robotę całej załogi, na dobre wyniki
produkcyjne, bowiem z tego obowiązku partii nikt nie zwol­
nił. Wszakże nie samą pracą produkcyjną człowiek żyje —

KZ wiele, miejsca ■poświęca podnoszeniu świadomości poli­
tycznej i zawodowej całej załogi. Jest bowiem prawdą, że

zdecydowana większość załogi to ludzie, młodzi, tuż po szko­
łach zawodowych i średnich, jak choćby Barbara Olesiak —

suwnicowa z wydziału wagonowego przyjęta w poczet kan­
dydatów partii dosłownie w tych dniach. W zakładzie działa
filia WUML z dwoma kierunkami dokształcania dla kądry
inżynieryjno-technicznej osobno i aktywu robotniczego.

Organizacja partyjna obchody jubileuszowe potraktowała
wybitnie na roboczo. — „Niech nas chwalą w następnym
100-leciu” — zwierza się Adam Czub. Uczciwie mówiąc, mu­
si imponować pracowitość i skromność towarzyszy partyj­
nych z ZNTK — drugiej pod względem wielkości organizacji
w województwie nowosądeckim, (k-b)
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miasta*
Wykorzystana szansa „Transbudu" TEATRY CO^DZIE

Zwiększają hodowlę
liczą na pomoc

W ostatnich latach rolnicy budują wiele nowych obiektów
inwentarskich — specjalistycznych brojlerni, obór, chlewni.

.Jednocześnie podporządkowują produkcję roślinną potrzebom
hodowli. Przykładów takiej działalności można znaleźć wiele.

Jan Urbańczyk z Kwaczały, założył zespół hodowlany bu­
katów i krów mlecznych. Posiadając 14 ha ziemi plus 7 ha
gruntów wydzierżawionych, obsiał i zasadził te rośliny, które
najbardziej są mu potrzebne w produkcji hodowlanej. Do­
tychczas dostarczy! do punktu skupu GS 50 sztuk bukatów
o wadze ponad 500 kg.

W planach na najbliższą przyszłość przewiduje on oprócz
odchowu 30 sztuk opasów, hodowlę 4 krów mlecznych, a po­
nadto w kooperacji z Krakowskim Ośrodkiem Postępu Roi­
li.czego odchowanie 15 sztuk cieliczek. Należy podkreślić, że
dzięki pomocy mgr inż Zbigniewa Szado zespól Jana Urbań­
czyka uporał się z problemem paszy.

Nie zawsze jednak realizacja zamierzeń rolników oraz ich
opiekunów przebiega tak pomyślnie. Przykładem może być
inwestycja Juliana Juronia z Brzezinki w gminie Zabierzów,
gdzie rozpoczęta budowa tuczami na 450 sztuk bukatów nie
może doczekać się końcowej realizacji. Rolnik ten posiada­
jący 23 ha własnego gruntu i 10 ha wydzierżawionych hodu­
je kilkanaście macior w warunkach, które nawet dla świń
są nieodpowiednie. Błoto i ciasnota jakiej sobie nie wyobra­
żamy! A przecież rolnik ten sprzedał w br. 300 tuczników.
M. Walczowski oraz pomagający fnu w inwestycjach inspek­
torowie KOPR są jednak dobrej myśli i mają nadzieję, że

jeszcze w tym tygodniu rozwiążą wszystkie problemy zwią­
zane z nową inwestycją, (cm)

Jeszcze w 1972 r. nowohucki „Transbud”
był przedsiębiorstwem bez przyszłości. Prze­
wożono wówczas ponad 4 min ton ładunku,
zatrudniano 1186 ludzi. Dzisiaj PTSB „Trans­
bud — Nowa Huta” znajduje się w gronie
przedsiębiorstw — milionerów. W ub. r. je­
go samochody przewiozły 38 ml. t. ładunku,
w br. plan przewiduje 45 min t. W oddzia­
łach przedsiębiorstwa (1 w Nowej Hucie, 4
w hucie „Katowice” i 1 W ZSRR) pracuje
obecnie 4.5 tys. osób. Możliwości tak dyna­
micznego rozwoju stworzyły w 1973 r. de­
cyzje o obsłudze przez „Transbud” budowy hu­
ty „Katowice”.

Oczywiście zwiększono i zmodernizowano
sprzęt, wybudowano wiele baz (obecnie przed­
siębiorstwo ma najlepsze uzbrojenie technicz­
ne w kraju). Ale też wzrasta ciągle wydaj-

ność pracy, pomimo kłopotów z częściami za­
miennymi wykonywane są wszystkie plany.

Te dobre wyniki to w dużej mierze efekt
świetnej współpracy dyrekcji, Komitetu Za­
kładowego Partii, związków zawodowych. KZ
oddziału „Transbudu” w Nowej Hucie skupia
130 towarzyszy, w 80 proc, kierowców i me­
chaników warsztatowych. Do organizacji par­
tyjnych w hucie „Katowice” i na budowie ru­
rociągu orenburskiego należy 414 pracowni­
ków „Transbudu”. Specyfika organizacji
przedsiębiorstwa i pracy jego załogi zmusza

KZ do poszukiwania nowych form pracy do­
stosowanych do tych warunków.

O wszystkich tych problemach dyskutowano
wczoraj podczas posiedzenia Egzekutywy KO
PZPR Nowa Huta, która obradowała właś­
nie w tym przedsiębiorstwie, (eba)

SŁOWACKIEGO (pl. . Ducha 1) :

J. Słowacki: Lilia Veneda — 19.15,
MINIATURA (pl. Ducha 2): S.
Mrożek: Rzeźnia — 19.15, LUDO­
WY (os. Teatralne 34): W. Szuk-

szyn: Ludzie energiczni — 19.15,
MUZYCZNY (Lubicz 48): Henne-

quin i Veber: Pani Prezesowa —

19.15, GROTESKA (Skarbowa 2):
J. Rakowiecki i J. Wittlin: Kró­
lewna Śnieżka — 10.

kina’

Wczoraj ■ Wojewódzki U-
rząd Statystyczny opracowy­
wał ankiety oceniające ruch
turystyczny w naszym woje­
wództwie, materiały dotyczą­
ce sieci i funkcjonowania kra­
kowskiego handlu oraz ustalał
rejony statystyczne i obwody
spisowe do narodowego spisu
powszechnego, który odbędzie
się w roku 1978 ■ w kolektu­
rze Totolotka przy ul. Ka­
miennej zauważyliśmy lampę
naftową. Jest to chyba ostat­
nia używana lampa naftowa
w naszym mieście ■ MPO wy­
wiozło na wysypisko w Bary­
czy 2100 m sześć, śmieci ■
dwaj kierowcy fiatów z reje­
stracją węgierską zablokowali
na kilka minut skrzyżowanie
ul. Bohaterów Stalingradu z

ul. Dietla. Z labiryntu wydo­
stali się dzięki pomocy prze­
chodniów ■ w punkcie zegar­
mistrzowskim „Jubilera” przy
ul. ■Stradomskiej podejmowa-
tib się naprawić zegarek w

ciągu... dwóch tygodni. (Kwar)

„Grzybów było w bród”, owszem ale to

było dawno, teraz niestety grzybowe urodza­
je zdarzają się znacznie rzadziej, a w niektó­
rych rejonach pozostały po nich już tylko
wspomnienia. Upodobanie do zbierania grzy­
bów pozostało jednak nadal bo to przyjem­
nie przecież pochodzić po lesie a przy tym
uzupełnić zapasy w domowej spiżarni. Ponie­
waż grzybów jest mało a zbierających sporo

li

Galeria obrazow pod Bramą Floriańską.

kami zielonymi czy nawet pieczarkami. Dwa
dni temu pewien mieszkaniec Myślenic sma­
żył muchomory ńa patelni ale biesiady nie

dokończył. W stenie ciężkim przewieziono go
do szpitala. Niedawno mieliśmy także przypa­
dek toksycznego zatrucia krowiakiem pod­
winiętym. Grzyb ten jest jadalny jedynie w

przypadku gdy wyrósł na pewnych typach
gleb, więc lepiej go nie zbierać. Uwaga także

Grzybobranie w pełni

Zatruć bywa w bród
bywa, że do koszyków trafia wszystko, co

swym wyglądem przypomina grzyba. Skutki
tej pazerności są często smutne a zdarza się,
że tragiczne.

W ostatnich dniach ruch w grzybowym inte­
resie zaczął się robić duży, sądząc przynaj­
mniej z nawału pracy w Wojewódzkiej Sta­
cji SANEPID.

O najczęstszych przypadłościach „grzybo­
wych” mówi grzyboznawca z Wojewódzkiej
Stacji SANEPID w Krakowie inż. JACEK
HAŁUCHA. Przede wszystkim, uwaga na mu­
chomory sromotnikowe. Zbierający mylą je
często z smacznymi ska.djnąd kaniami, gołąb-

na opieńki! Ostatnio mieliśmy 12 zatruć gas-
trycznych opieńkami. Grzyb ten przed spoży­
ciem musi być dwukrotnie gotowany. Należy
bezwzględnie uważać zbierając młode grzy­
by, gdyż wtedy najłatwiej o pomyłkę. Są rów­
nież grzyby, których spożycie nie powoduje
groźnych konsekwencji ale dostarcza trochę
„sensacji”-. Należy do nich m. in. kropidlak
o działaniu podobnym do antabusu. Wypity
później, kieliszek wódki natychmiast wywołu­
je torsje.

Uwaga także konieczna przy kupnie grzy­
bów na placach targowych. Kilka przeprowa­
dzonych ostatnio kontroli ujawniło, że sprze­
dający oferują grzyby „podejrzane”, (tor)

g! KLUB MPiK (pl. Cen­
tralny N. Huta); WIECZÓR
BUŁGARSKI z okazji 32 rocz­
nicy powstania Ludowej Re­
publiki Bułgarii. W programie
— prelekcja mgr W. GAŁĄZ­
KI oraz zestaw filmów buł­
garskich — 18 KI PAN — Pols.
Tow. Astronautyczne (Sław­
kowska 17): Wykład mgr inż.
Wł. GEISLERA — MOŻLI­
WOŚCI WYSTĘPOWANIA
CYWILIZACJI TECHNICZ­
NYCH POZA ZIEMIĄ — 17,
s. 24 ■ KDK POD BARANA­
MI (Rynek Gł. 27): Krakowski
Oddz. Tow. Wydawców Ksią­
żek organizuje kolejny O-
GÓLNOPOLSKI PRZEGLĄD
NOWOŚCI WYDAWNICZYCH
MIESIĄCA. Wystawa czynna
codziennie do 12 bm. w godz.
od 12—18, w niedzielę od
10—14. n GRUPA „OSSIAN”
koncertować będzie w Sali
Marmurowej KDK dzisiaj o

gedż. 19. ■ TEATR KOLEJA­
RZA, ul. Bocheńska 7 wzna­
wia działalność artystyczną z

dniem 11. IX. krotochwilą mu­
zyczna w 4-aktach — PORWA­
NIE ŚABINEK. (mu)

W Galerii „Mały Rynek1* Harcerskie lato 76

Sztuka Mm V. Huneeus
W dniach od 13 do 23 IX br. czynna będzie w Galerii „Ma­

ły. Rynek”, w Klubie Międzynarodowej Prasy i Książki przy
Małym Rynku 4 wystawa malarstwa i tkanin VIRGINII
HUNEEUS z Chile, poświęcona wielkiemu poecie PABLO

■NERUDZIE. Ma ona za sobą studia w Uniwersytecie Pań­
stwowym w Santiago i dyplom w zakresie sztuk pięknych,
kilkadziesiąt wystaw m. in. w Kanadzie, Włoszech, Stanach
Zjednoczonych, Chile, Polsce. Zdobyła szereg wyróżnień,
m. in. nagrodę w konkursie organizowanym przez miesięcz­
nik „Polska”. We wstępie do katalogu z wystawy dzieł arty­
stki chilijskiej w Warszawie napisała ona: „Naród chilijski
cierpi w tej chwili głód i tortury. Prześladowania nie stłu­
miły w nim jednak nadziei na wyzwolenie i zrodziły wolę
walki. Z tego ducha narodził się chilijski kulturalny ruch
oporu... Wystawa jest jego integralną częścią”.

Uderzająco działają na widza tkaniny — „cucos”. Są to

przedziwne kompozycje z płacht wełnianych, sznurków, wło­
sia, guzików. „Cucos” to fetysze, nazwane przez sprawozdaw­
cę włoskiego „uosobieniem przodków”. Jest wśród nich
„piuchen” — który według wierzeń pije krew ludzką i zwie­
rzęcą, jest „ąuintrala” — silny, niezwyciężony i niespra­
wiedliwy.

Galeria „Mały Rynek” organizując z inspiracji Polskiego
Komitetu Solidarności z Narodem Chilijskim wystawę ma­
larstwa i tkanin Virginii Huneeus dobrze wybrała. Ekspozy­
cja jest niezwykle interesująca; obrazy i tkaniny w oświetlo­
nym ostro tle starych podziemi są fascynujące! (J)

Lato harcerzy krakowskich
zakończone. Akcja, letnia obję­
ło łącznie 38 tys. zuchów, har­
cerzy i instruktorów. Zorgani­
zowano obozy i kolonie w

wielu atrakcyjnych miejsco­
wościach kraju. Krakowscy
harcerze odwiedzili latem 11
krajów Europy, Azji i Amery­
ki Południowej. Dużą popu­
larność zyskała sobie Nicobo-
zowa Akcja Letnia, prowadzo­
na wspólnie z naszą redakcją,
w której uczestniczyły tysiące
dzieci spędzających lato w ro­
dzinnych miejscowościach.

Zaangażowanie kadry in­
struktorskiej pozwoliło zorga­
nizować wakacje bezpiecznie
i ciekawie. Tak brzmi ocena,
jakiej dokonała Rada Chorąg­
wi podczas wczorajszego po­
siedzenia.

Rada powołała na stanowi­
sko zastępcy komendanta
Chorągwi hm. LESZKA SUŁ­
KA. W obradach uczestniczy­
li: zastępca naczelnika ZHP
hm. PL. KAZIMIERZ SET­
LAK, przedstawiciele KK
PZPR i Kuratorium Oświaty
i Wychowania.

bez przystanku

Gdyby nie hufiec
Każdego roku tysiące adeptów szkół pod­

stawowych poaejmuje naukę w liceach, tech­
nikach, szkołach zawodowych. Pewna grupa
młodzieży — pozostaje jednak bez zawodu.
Czasami refleksje przychodzą zbyt późno, za­
dają sobie pytanie co z sobą zrobić? trafia
do Ochotniczych Hufców Pracy.

W tym roku mija 10 lat od czasu utworze­
nia ÓHP 17—2 przy Krakowskim Przed­
siębiorstwie Budownictwa Przemysłowego
„Krakbud”. Przebywa tu aktualnie 170 juna­
ków. Pobyt w hufcu trwa 2 lata, w tym cza­
sie pracują, uczą się, odbywają szkolenie w

zakresie samoobrony. Przy hufcu działa Za­
sadnicza Szkoła Zawodowa która kształci fa­
chowców w kilku zawodach budowlanych ta­
kich jak: zbrojarz, betoniarz, posadzkarz, de­
karz, murarz-tynkarz i innych. Junacy mają
możliwość ukończenia również kursu na trak­
torzystów — jest to duże udogodnienie zwłasz­
cza dla tych którzy wracają na wieś do pracy
na gospodarstwie.

W tym roku kończę pobyt w hufcu — mó­
wi SZCZEPAN BANASIEWICZ — zdobyłem
tu zawód murarza-tynkarza. Początki pobytu

były bardzo trudne, ciężko było przyzwyczaić
się do nauki i pracy. Dziś wiem, iż był to chy­
ba najrozsądniejszy krok w moim życiu., W
tym roku będę kontynuował naukę w tech­
nikum, gdyby nie hufiec pozostałbym bez
zawodu...

HENRYK WIŚNIEWSKI — OHP jest jedy­
nym wyjściem dla tych, którzy zaprzepaścili
w życiu szanse nauki. Ja również będę kon­
tynuował naukę w technikum. Mieszkam w

woj. piotrkowskim, staram się jednak o po­
zostanie w hufcu jako funkcyjny.

Pobyt w hufcu to nie tylko, praca i nau­
ka. Młodzi ludzie mają tu szansę rozwijania
swoich zdolności sportowych, uczestniczą w

życiu kulturalnym. Najpopularniejszą dyscy­
pliną wśród junaków są szachy i sporty obron­
ne. Szachiści już dwukrotnie zdobyli w za­
wodach międzyhufcowych „Złote szachowni­
ce”.

Na biurku komendanta hufca STANISŁA­
WA MARSA gromadzą się sterty listów, w

nich zaś najczęściej powtarzają się pozdro­
wienia, życzenia, podziękowania za dwuletni
pożyteczny pobyt w hufcu. (Kud)
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Piotra
jutro

Mikołaja

Czytelnicy: •Wprowadzi-
informacji o repertuarze
pewną innowację. Za-
miariowicie oceniać na

podstawie recenzji filmowych o-

raz upodobań publiczności po­
szczególne filmy. Ocena, l:tórą'
przygotowuje A. Garbicz, jest
czteropunktowa. Gwiazdki — to

wartość w opinii krytyki od ni­
kłej czy przeciętnej (*), poprzez
niezłą (**) i dobrą (***). do zna­
komitej («*«»), kółkami oznacza­
my analogicznie stopień atrakcyj­
ności filmu mierzony m. in. frek­
wencją.

Uwaga
liśmy do

kinowym
częliśmy

APOLLO (Solskiego 11): Gdzie

się podziała siódma kompania (fr.
wl. b.o.) */“” — 10, 12.30, Niewin­
ni o brudnych rękach (fr. 18 lat)
»/»□

_ 15,39, 18, 20.30. DOM ŻOŁ­
NIERZA (Lubicz 48): Halo ta:;i!
(NRD b.o.) */» — 16. KIJÓW (al.
Krasińskiego 34): Szczęki (USA 15

lat) »«»/oooo — 15.30, 18, Chinatown

(USA 18 lat) »*«/“• — 20.30. KUL­
TURA (Rynek Gl. 27): Francuski

łącznik (USA 15 lat) ***/°o°° —

10, 12, 14, 16, 18, 20. MIKRO

(Dzierżyńskiego 5): Zagład* Japo­
nii (jap. 12 lat) — 15.45, 18,
20.15. MŁODA GWARDIA ” '

15),: Miłość bywa zbrodnią
lat) ***/=“» — 14 .45, 17, Che
wieści o Guewarze (wl. 15
— 19.15, MASKOTKA (Dzierżyńskie­
go 55): Taka ładna dziewczyna
(fr. 18 lat) */°° — 11, 15.30, 17.30,
19.30. PASAŻ BIELAKA: Przygody
Bolka i Lolka (poi. b.o .) — 10, 11,
15, 16, 17, Tajemniczy blondyn w

czarnym bucie (fr. b.o.) */0!K>~ 12,
Jedna z tych rzeczy (duńs. 18 lat)
*/oo

_ 13, 20, 22. PODWAWELSKIE

(Komandosów 21): niecz. PU­
CHATEK (Park Jordana): Coralgol
kosmonautą — 15, Winnetou 1 A-

panaczi (jug, b.o.) */00t>. SFINKS

(os. Górali 5): Flip i Flap w Legii
Cudzoziemskiej (RFN b.o.) */=»» —

16, 18, 20, SZTUKA (Jana 4) : Dzie­
je grzechu (poi. 18 lat) —

10, 12.30, 15.30, 18, 20.30, ŚWIT D.
SALA (os. Teatralne 10): Szczęki
(USA 15 lat) ***/oooo — 15.30, Stra­
ceńcy (USA 13 lat) */» — 20.15,
ŚWIT M. SALA (os. Teatralne 10) :

Polowanie na muchy (poi. 18 lat)
»*/«» — 15, 17.15, 19.30 . ŚWIATO­
WID D. SALA (os. Na Skarpie 7) :

Amarcord (wl, 15 lat) ***/=» —

13.30, 13, 20.13, ŚWIATOWID M.
SALA (os. Na Skarpie 7).: To tak­
że Włosi (wł, 15 lat) ***/<> — 15, 17,
19, TĘCZA (Praska 27): niecz.
UCIECHA (Boh. Stalingradu): Stra­
ceńcy (USA 18 lat) */» — 10, 12.15,
Znachor (poi. 12 lat) — 16, 18, 20,
UGOREK (os. Ugorek): Prywatny
detektyw (ang. 15 lat) **/°° —17,
19, WANDA (Waryńskiego 5): Żą­
dło (USA 13 lat) — 10, 12.30.
Deszcz nad Santiago
lat) *»/ooo

_ 15.45, 18,

(Lubicz
(wł. 15

— opo-
lat) */»’

(bułg. fr. 15
20.15, WAR-

SZAWA Stradom 15): Tak
szalona, że może zabić (fr.
15 lat)

** /ooo
__ 15.45, 13,

20.15. WOLNOŚĆ (18 Stycznia 1):
Przygody Gerarda (ang. wl. 15 lat)

_ 10, 12, Profesor Wilczur

(poi. 12 lat) — 16, 18, 20, WRZOS

(Zamojskiego 50): Romans jakich
wiele (wl. 18 lat) **/°°» — 15.45, 18,
20, WISŁA (Gazowa 25): Dr Po-

paul (fr. 15 lat) **/»<» — 11, 18, 20,
Con amore (poi. 12 lat) */oco.

_ 13,
16, WIEDZA (Rynek GI. 27): z

cyklu: Obyczaj polski — Pod Bo­
lesławcem — 17 .15.

artystów nieprofesjonalnych z N.

Huty, GALERIA „Pawilon” DESA

(N. Huta. os. Kościuszkowskie 5):
wystaw* tkanin St. Andrzejew­
skiego, SALON TPSP (N. Huta,
(al. Róż 3): (niecz.).

MYŚLENICE - BWA, 3 Maja:
Wystawą Allan Rzepka — malar­
stwo i rysunki oraz Maria Czar­
necka — ekslibris, (9—14), DOM
GRECKI (Sobieskiego 3), Wystawa
malarstwa Teresy Kotkowskiej-
Rzepeckiej oraz fotografii Krzy­
sztofa Rzepeckiego (9—14).

SALON ROZRYWKI, ul. Pstrow­
skiego (2 (11—21).

SĆK POD JASZCZURAMI (Ry­
nek Gl. 7): NIGHT CLUB (20.30).
Five o’clock: (16.30).

ZOO - LAS WOLSKI — (9—18).
STRZELNICA SPORTOWA O-

bok „Korony” (10—21).

SZPITALE O
DYŻURNE V

CHIRURGICZNY: Kopernika 21,
CHIRURGII DZIEC.: os . Na Skar­
cę 65 — N . Huta, UROLOGICZ­
NY: Grzegórzecka 18, LARYNGO­
LOGICZNY: os. Na Skarpie 63,
OKULISTYCZNY: os. Na Skarpie
65, NEUROLOGICZNY: Botanicz­
na 3.

MYŚLENICE (Szpitalna 2) - tel.
204-44 (całą dobę), PROSZOWICE

(Kopernika 2) — teł. 251 (całą do­
bę).

INFORMACJA SŁUŻBY ZDRO­
WIA:

KRAKÓW: tel. 378-80 (8—22), tel.
240-93 (22—8).

*DYZURN e"pRZY CHODNIE:

22.20 W stylu country. 22 .30 Rep.
na zamów. 22.45 Minirec. Zesp.
„2+1”. 23.10 Koresp. z zagr. 23.15
Rec. z nagr. skrzypka K. Jakowi­
cza.

10. 9. *6 r. (piątek) — Pr. I

0.00 Bicie zegara. 0.01 Wiad. 0 .06
Kalend. Kult. Polskiej. 0.11 —5 .00

Progr. nocny z Rozgt. PR w Po­
znaniu.

PROGRAM II

4.30, 5.30. 6.30, 7.30, 8.30, 11.30,
13.30, 21.30. 23.30 . Wiad. 6 .15 56 lek.

jęz. niem. 6.35 Gimn. 6 .45 Pogoda
(Kr.). 7 .10 Grają soliści zaproszeni
do Studia PR. 7 .35 Aud. publicys.
7.43 Wirtuozi różnych instr. 8.35

Sprawy codzienne. 9.00 Wakacje
melomana. 9.40 Tu Radio — Mo­
skwa. 10.00 „Ja w moim ciele, cia­
ło w toku zdarzeń” frag. opow. P.

Vilikowsky'ego. 10.20 J. S. Bach —

Konc. F-dur. 10.40 Nie ma margi­
nesu. 11 .00 Dla ki. VIII (wycli. o -

bywatelskie) — cykl: „Kim bę­
dę”? 11.20 Muzyka. 11 .35 Choroby
weneryczne nadal groźne. 11.‘10
Alkohol, alkoholizm, alkohol. 11.50
Rad. Poradnia Rodź. 11.53 Kom.
o stanie wód. 12.05 Gospodarze
(Kr.). 12.20 Zesp. tygod. „Lachy”
(Kr.). 12.25 „Małe opowiadanie” —

M. Chajtowa. 12 .45 Słynny buł­
garski bas — N.- Giaurow. 13.35 Ze
wsi i o wsi. 13.50 W rytmie ba­
langi. 14 .10 Więcej, lepiej, taniej.
14.25 Saga roku fortepianu — w .

Horowitz. 15.00'Zawsze o 13 progr.
dla dziewcząt I chłopców. 15.40

Konc.znagr.Ork.PRiTVw
Krakowie pod dyr. A . Jannsona i
A. Wita.' 16.10 Trzy plusy dla u-

rody. 16.25 Mel. z musicali. 16.40
Wiad. znad Wisły I Dunajca (Kr.).
17.00 M. Ogrenicz — tenor radziec­
ki — aud. O. Lady. 17.20 „Nim się
książka ukaże’” — Przedziwne a-

wantury i dziwny koniec, ojca
Cyrusa” frag. pow. L . Wożnickiej.
17.40 Radiolatarnia. 18.00 Z nagr.
artystów zapr. do studia PR. 18.30
Echa dni*. 18.40 Wypoczynek i tu­
rystyka. 19.00 Stołeczne aktualn.
muz. — aud. J. Ekierta. T9.30

„Szpilki” dla każdego. 20.00 Symf.
D. Szostakowicza. 21.20 Wiersze

młodych poetów bułgarskich. 21.45
Wiad. sport. 21 .50 Konc. Poznań­
skiego Chóru Chłopięcego pod
dyr. J . Kurczewskiego. 22 .10 Pro­
menada — —przeg. wyd. kultural.

zagr. w opr. A. Szymańskiej. 22.40

Sag* rodu fortepianu — gra V.
Sofronlcki. 23.00 Śpiewa Chór

„Madrygał” — z Sofii — dyr. S.
Kralew. 23.35 Co słychać w świę­
cie. 23.40 Mel. na dobranoc.

PRZYCHODNIA REJ. nr 5 (al.
Pokoju 4) - tel. 181-80, 183-Ś6 (18—

22).
PRZYCHODNIA REJ. nr 6 (N.

Huta, os. Jagiellońskie bl. 1) —

tel. 469-15 (18—22).
PRZYCHODNIA REJ. nr 1 (Gal­

la 24) — tel. 725-55 (18—22).
PRZYCHODNIA BEJ. nr 2 (Kra­

sickiego Boczna 3) — tel. 618-55

(18—22).
PRZYCHODNIA PRZYSZPITAL­

NA W MYŚLENICACH .(13-20).
PRZYCHODNIA PRZYSZPITAL­

NA I REJONOWA W PROSZOWI­
CACH (Kościuszki 30) (15—20).

Wszystkie placówki udzielają
porad ambulatoryjnych oraz

przyjmują wizyty domowe w za­
kresie ogólnym, pediatrycznym,
stomatologicznym i zabiegowym.
Inne oddziały szpitali wg rejoni­
zacji.

POGOTOWIE RATUNKOWE, Sie­
miradzkiego 1: Ambulatorium o-

kullstyczne — tel. 377-77 — czynne
całą dobę.

INFORMACJA O USŁUGACH:
563-88, 228-56 (czynna od 7 do 18).

PUNKT INFORMACJI APTECZ­
NEJ 107-65 (czynny od 8 do 13).

CENTRUM INFORMACJI TURY­
STYCZNEJ WAWEL-TOURIST, ul.
Pawia 8, tel. 260-91 (czynne 8—21).

SPÓLDZ. PUNKT PEDIATRY-
CZNY —zamawianie wizyt domo-

wych od 16 do 23.30, tel. 568-36,
583-44.

POMOC DROGOWA: tel. 417 -50

(czynna od 7 do 22) * tel. 265-27

Zaczęło się od przebudowy skrzyżowania Aleji z ul. Łob­
zowską i Kazimierza Wielkiego. Następnie skorygowano
skrzyżowanie z ul. Mazowiecką, przedłużono wysepkę przy
18 Stycznia a obecnie kończy się prace przy poszerzaniu
jezdni na Alejach obok „Cracovii” i przebudowuje zakręt
przy ul. Krupniczej-. Wszystkie te roboty — wykonywane w

większości przez Dzielnicowy Zarząd Dróg i Zieleni — Kro­
wodrza były niezbędne dla uruchomienia ńa Alejach Trzech
Wieszczów koordynacji świetlnej, czyli tzw. popularnie „zie­
lonej fali”.

Wykonania tego niezwykle ważnego dla krakowskiej komu­
nikacji zadania podjęły się Kolejowe Zakłady Zabezpiecze­
nia Ruchu i Łączności. Wzdłuż Alej położono już specjalny
kabel sterowniczy, instaluje się nowe światła i szafy sterow­
nicze (produkowane w krakowskim „Elektromontażu”).

Jeśli prototypowa aparatura
AGH) zda pomyślnie egzamin
będą przejeżdżać Alejami na

4 programy, m. in. na godziny
atmosferyczne. W zależności od programu zwiększać się bę­
dzie lub zmniejszać długość cyklu świateł otwierających
drogę kierowcom, którzy jednocześnie na specjalnych sygna­
lizatorach otrzymają informację z jaką prędkością muszą je­
chać by na każdym skrzyżowaniu trafić na zielone światło.
W Miejskim Zarządzie Dróg i Zieleni — nadzorującym całą
inwestycję — przewiduje się, iż dzięki koordynacji świetlnej
poprawi się szybkość przejazdu przez Aleje o ok. 30 proc.

KRZESZOWICE — Nowości:
Z podniesionym czołem (USA 15
lat) */»<» — 16, 18, 20, MYŚLENI­
CE — Wisła: Szczęki (USA 15 lat)

— 15.30, 17.45, 20, SKAWINA
— Junak: Maria (szwedz. 15 lat)
»/’• — 15, 17, 19, Hutnik: Pirat

(meks. b .o .) */wo — 19, WIELICZ­
KA — Górnik: Y-17 (bułg. 15 lat)
**/°°

_ 16,45, 19. pozostałe — nie­
czynne.

(czynna od 7 do 15).
TOWARZYSTWO ŚWIADOMEGO

MACIERZYŃSTWA (Boh. Stalin­
gradu 13) tel. 578-08 czynne od 9
do 18.

TELEFON ZAUFANIA — 371-37

(16—22).
MŁODZIEŻOWY TELEFON ZAU­

FANIA: 611-42, czynny od 14 do 18.
TELEFON ZAUFANIA — MILI­

CJA RADZI: 216-41 (czynny całą
dobę).

INFORMACJA KULTURALNA

(Rynek Gł. 27,. pokój 144) — tel.
244-02 (11—18).

WYSTAWY 1
POGOTOWIE ł

(skonstruowana przez zespół
— pod koniec br. kierowcy
„zielonej fali”. Przewidziano
szczytu i na trudne warunki

Zbieraj złom.

Zmęczony człowiek taki..
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Wydanie A

WAWEL — Komnaty: Wystawa:
„Wawel zaginiony” (10—15.30),
Skarbiec i Zbrojownia (10—14 .15,
15—13), PODZIEMIA KOŚCIOŁA
SW. WOJCIECHA (Rynek Główny),
Wystawa: „Dzieje Rynku krako­
wskiego” (9—16), WIEŻA RATU­
SZOWA: (8.30—14.30), MUZEUM
NARODOWE — SUKIENNICE:

(12-18), CZARTORYSKICH (Pijar-
ska 8): (12—18), SZOŁAYSKICH (pl.
Szczepański 9): (10—16), DOM MA­
TEJKI, ul. Floriańska 41: Wystawa
czasowa „Kierunki artystyczne
w twórczości uczniów Jana Ma­
tejki” (10—16), NOWY GMACH, al.
3 Maja 1: Wystawa — Ekspresjo-
nizm w grafice polskiej, Sztuka
rusznikarska XVI—XIX w. (10—16),
HISTORYCZNE, Szpitalna 21: Wy­
stawa — Scenografia „Groteski”
(9—17), Franciszkańska 4: (11—13),
Jana 12: Wystawa stała —. Milita­
ria (9—15), Rynek Gł. 35 (9—15),
ARCHEOLOGICZNE, Poselska 3:

Wystawa: „Starożytne Peru w

zbiorach Muzeum Archeologicz­
nego” (14-18), PRZYRODNICZE,
Sławkowska 17: Wystawa — Fau­
na epoki lodowcowej — zwierzęta
egzotyczne, ptaki i owady (10—13,
wstęp

’

NINA,
wystawa
Wystawa czasowa ,,100-lecie
wstania kwietniowego w Bułga­
rii” (9—16, wstęp wolny). Królo­
wej Jadwigi 41: (niecz.), ETNO­
GRAFICZNE, Wolnica 1, Wystawa:
„Dziecko w sztuce ludowej, Sztu­
ka ludowa dla dziecka” (10—15),
MUZEUM MŁODEJ POLSKI, Ry-
dlówka, Tetmajera 26 (15—18),
MUZEUM w Pieskowej Skale

(10-17), KOPALNIA SOLI w Wie­
liczce: (6—12),
KRAKOWSKICH

(7-14.30),
TWA I
lotnisko

14), KTF

(9-21), PAŁAC SZTUKI, pl. Szcze­
pański ,4. Wystawa wzornictwa

Wielkiej Brytanii (10—17), BWA

(Szczepańska 3a): (niecz.), GALE­
RIA - ZPAF (Anny 3): Waldemar
Jama — WIZERUNKI (10—18),
GALERIA KLUBU MPiK, Mały
Rynek 4: (niecz.), GALERIA KLU­
BU MPiK pl. Centralny; Wystawa
fotograficzna z podróży po Austrii
— J. Suberlaka (12—19), GALE­
RIA DESA (Bracka 2) Wystawa
grafiki Wolfa Vostella, GALERIA
DESA (Jana 3): Wystawa „Colla­
ge^” H. NaksianoWicz, GALERIA

„Pryzmat” Łobzowska 3 Wysta­
wa - UNIA i ZAPIS: (9—19),
GALERIA • „Rytm” (N. Huta. Ma­
jakowskiego 2): Wystawa zbiorowa

wolny), MUZEUM LE-

Topolowa 5: Stała
„Lenin w Polsce”,

po-

5:

MUZEUM
w

MUZEUM
ASTRONAUTYKI

w Czyżynach):
(Boh. Stalingradu

2UP
Wieliczce
LOTNIC-

(t>.
<10—

13):

Siemiradzkiego 1, wypadki tel.
09, zachorowania i przewozy 380-53,
Rynek Podgórski 2, 625-50, 657-37,
al. Pokoju 7, 109-01, 105-73, Lotms-
sko Balice 745-69, Nowa Huta

422-22, 417-70, Proszowice 9, My­
ślenice 09, Skawina 09, Wieliczka 9,
557-60, Krzeszowice 9, 88, Jerzma­
nowice 384, tel. 48.

PROGRAM III

14.00 Lato w Filh. J . S. Bach: Iż

Suita francuska G-dur bmv 816

gra George Malcolm — klawesyn.
14.30 14 Bydgoski Festiwal Muz.
15.10 Nowości w stylu soul. 15.30
Sezam pod Trójką — aud. reklj
15.400 Premiery Pols. Nagr. (opr*
A. Karpiński). 16.00 Rozszyfr. pios.
(opr. A . Rudnicka). 16.20 Jazz z

Bułgarii. 17 .03 Muz. poczta CKP
— prow. W. Pograniczny. 17 .40
Gdzie się kończy Europa? — Hisz-

pania, Maroko — aud. J. Karbow­
skiej i J. Kieniewicza. 18.00 Muzy-
kobr. 18.30 Polityka dla wszyst­
kich. 18.45 z jazzowego archiwum
— aud. M. Jurkowskiej. 19.13
Książka tygod., — Ana Maria Ma-
tute „Wieża strażnicza". 19.33 O-

pera tygod. — Modest Musorgski
„Chowańszczyzna” aut. A. Karnic-
kl. 19.50 „Psy wojny” — pow. F.

Forsytha. 20,00 Nowa radziecka
rock-oper* „Zycie i śmierć” Jo. -i-
kina Muriety (opr. J . Kozio). 20.30

Niedyskrecje Temidy — gaw. H.

Nowogrodzkiego. 20.40 Kenny
Burrell gra Ellingtona. 21 .00 Re­
miniscencje muz. — Bernstein-

Story — aud. J . Webera. 22.00 Fak­
ty dnia. 22.08 Gwiazda siedmiu
wiecz. — Cleo Laine. 22 .15 Co wie­
czór pow. w wyd. dźwięk., E. O -

rzeszkowa „Nad Niemnem”. 22.43
Na skrzypcach gra Z. Seifert. 23.00

Swoje ulub, wiersze reo. J. En­
glert. 23.05 Czas relaksu (opr. R.
Waschko). 23.50 Na dobranoę
śpiewa Demis Roussos.

PROGRAM IV

11.00 Muz. baroku w interpr. ka«
moralistów WOSPR i TV. 11 .39
Dookoła „Walkiri”. 11.55 Gra

Zesp. B . Ciesielskiego. 12, 16.
Wiad. 12.05 Gospodarze (Kr.). 12.26
Zesp. tygod. „Lachy” (Kr.). 12 .25
Z tańcem i pios. lud. po świeclei
13.00 Z rad. fonoteki > muzyczj
(Kr.). 13.50 Stylizacje w twórcz.'
Ravela i Respighiego. 14 .20 Omów,
pr. literac. 14.25 Teatr PR — „Gdy
płoną lasy” — słuch. wg sztuki

Zawieyskiego. 15.45 Fr. Schubert
— „Sonatina D-dur”. 16.05 Rene­
sans pianoli — Utw. Beethovena
w nagr. słynnych pianistów. 16.35

Muzyka. 16.40 Wiad. znad Wisły i

Dunajca (Kr.) . 16.50 „Jantar z

AGH” — aud. L. Wojtasik (Kr.) .

17.05 Czwartkowy podwiecz. muz)
(Kr.). 17.20 Opow. J . Londona pt.
„Szeryf konny” (Kr.) . 17.35 Wier­
sze żreć. J . Radziwiłowicz (Kr.),'
17.40 Z teki kompozytors. 13.
Schaffera — nagr. dokonano w

Studio Rozgł. Krakowskiej (Kr.).
18.00 Radio-rekl. (Kr.). 18.10 W

rytmie sport. (Kr.). 18.25 Bayreuth
1976 — R. Wagner „Walkiria”
(Kr).

APTEKI®©

Rynek Gl. 42, pl. Wolności 7,
Pstrowskiego 94, N. Huta — Cen­
trum A.

MYŚLENICE (Rynek 10) — tel.
202-77

SKAWINA (Ogrody bl. 101) —

tel. 430

RADIO 3+.

PROGRAM I
8,9,15,16,19,20,21,23—Wiad.

9.05 Dla kl. III i IV jęz. polski:
„Latający prezent” — aud. W. Ba-

dalskiej i H. Wiśniewskiej, cykl:
„Kogo? Czego? I dlaczego? 9.25

Bulg. pleśni i tańce lud. 10.00
■Wiad. Co czyta kraj. 10.08 Różne

arie, różne głosy. 10.30 Niezapom­
niane stronice: „Grób Nieczui” —

fragm. pow. Z. Kaczkowskiego.
10.40 Skrzypkowie jazzowi. 11 .05,
18.25 — Nie tylko dla kierowców.
11.12 Mozaika pols. mel. 11 .30, 12.25
— Olsztyn na muz. ant. 11 .55 Kom.
o st. wód. 12.05 Z kraju i ze świa­
ta. 12.45 Roln. kwadr. 13.00 Mini­
rec. M . Hranowej. 13.13 Dom 1 my.
13.30 Katal. wydawn. 13.35 Spotk.
z folki. 14.00 „Co się Wam w tej
aud. najbardziej podoba" — aud.
A. 'Gontarskiej. 14 .20 Sport to zdro­
wie. 14 23 Człowiek 1 środowisko —

gaw. Z. Trzebiatowskiego. 14 .30

Rytmy młodych. 15.10 Z polskiej
fonoteki. 15.35 Z lekką muzą przez
lata. 16.05 Inf. dla Kierowców. 16.06
U przyjaciół. 16.11 Antologia Jazzu

polsk. 16.30 Aktualn. kult. 16.35
Estrada przyjaźni — aud. D. Lu-

beckiej. 16.55 Huta Katowice ma

głos. 17.00 Radiokurier. 17.20 Para­
da pols. pios. 18.00 Muz. 1 aktualn.
18.30 Twórcy pols. pios. 19.15 Ork.
PR i TV w Katowicach. 20.05
NURT: Specyfika, cele 1 zadania

placówek kształć, dorosłych —

aud. doc. dr J. Pólturzyckiego.
20.25 R. Waschko i jego nowe pły­
ty. 21.05 Kron. sport. 21.15 Konc.

życzeń. 22.00 Z kraju i ze świata.

PROGRAM I

S.oo Rad. -telewiz. szk. śred. —<

chemia — lek. 1. 6.30 TV Tęchni
Roln. — uprawa roślin — lek. 1.
9.00 Dla szkól: przysposobienie o-

bronne, kl. VIII i I lic. 9 .30 Pól
żartem, pół serio — film fab.

prod. USA (kom.) . 12 .55 Dla szkól

język polski, kl. IV lic. — insc. te­
lewizyjna. 13.iś TV Techn. Roln.
— matematyka — lek. 31. 14.30 2V
Techn. Roln. — hodowla zwierząt
— lek. 23. 16.25 Program dnia. 16.30
Dziennik Tv (kol.). 16.40 obiektyw
— progr. woj. poznańskiego, go­
rzowskiego, kaliskiego, konińskie­
go, leszczyńskiego, pilskiego, zielo­
nogórskiego. 17 .00 Dla młodych wi­
dzów : Ekran z bratkiem: w progr.
m. In. Szaleństwo Majki Skowron
— film ser. prod. pols. (kol.). 18.05*
Patrol (kol.). 18.30 Telewizyjny
infor. wydawn. 18.40 Rodzin* —

progr. publ. 19.05 Przypominamy,
radzimy. 19.10 Wystąpienie amba­
sadora KRLD. 19.20 Dobranoc —

Dziwny świat kota Filomena (kol.) .

19.30 Dziennik TV (kol.). 20.20 Pe­
gaz (kol.) . 22.30 Dziennik TV
(kol.). 22 .45 Józef Strauss —

progr. baletowy.

PROGRAM H

16.55 Progiam dnia. 17 .00 Z cy­
klu: W drożenia — Chromatograf —

progr. publ. 17 .20 Phenian — film
dok. prod. koreańs. (kol.). 18.05 Ki­
no letnie: Słynne ucieczki — ode.

pt. Książę Rakoczy film ser. prod.
fr. (kol.) . 19.00 Kronika (kol.).
19.20 Dobranoc (kol.) . 19.30 Dzien­
nik TV (kol.). 20.20 Salon muzycz­
nych zagadek - Co jest grane? —

progr. muz. 20.55 Turystyka i wy­
poczynek (kol.). 21 .25 24 godziny
(kol.) . 21 .35 Studio muzyczne z

Pragi — zapr. do studia M —

progr. jazzowy TV CSRS (kol.) .

22.05 Pierwsze kroki — film fao.

prod. koreańs.

Za zmiany wprowadzone w o-

statnlej chwili w repertuarze tea­
trów, kin, radia i TV —, Redakcja
nie bierze odpowiedzialności.


